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iążu roku oszczędność 100 
ESY. Zgoda, Ale w ta- 
z0 ich od wiać do bóźdkżetti, dlacze- 
się ich rasu nie skreślić? Jeżeli 
sę eż to należy się o- 

sk “e rząd może nie zdoła ich 
części A zatem będziemy mię 
eży y albo całkowity — to za- 
o agd okoliczności —- niedobór. 
A na strona medalu. Min. Zdzie- 
ski tłumaczy mianowicie, że 
s po milionów zaoszczędzi 
aństw o ganizaciji przedsiębiorstw 


Jakaż amy gwarancję, że isto- 
zaoszczędzić na te go- 
aire 100 milionów AA 
Th R za gwarancją, że oszczędno- 
e będą istotnie Przeprowadzone, 
gdyby Sejm odrazu tę kwo- 
Ta Z preliminarzą. 
musianoby SZCZĘ 
ZiĆ. A ieżeli się to ARA ta; 
ta arona komsekwenoją tego bu- 
Pią będzie dalsze obciążenie por 
— ludności miedskiej. P. 
wski dał wprawdzie wyraz 
onaniu, że siła płatniczą lud- 
nie przekroczy w tym roku 
miljonów złotych, ale gdy 
ie co do czego, to łatwiej 
obciążyć dużemi. podat- 
kam masia niż drobnemi własność 
zboko P. min. Zdziechowski zbyt 
o tkwi nawykami i śwłatopo- 
Sadem w sierze ~— Y Słerzę ziemiańskiej, aby 


milionów 
kim razię, 
suny wsta 


Zdzięcho 
Brzęk 


cowniczych natrafiła koncepcja znie- 
kieleckiego 1 
powiatów częś- 


sienia województwa 
przydzielenia jego 

ciowo do województw: łódzkiego. 
śląskiego i krakowskiego, a to zte- 
go powodu, że ustawodawstwo w 

tych województwach jest różne. 
Zamiast więc oszczędności w reduk- 
cji musianoby przyjąć nowych ur 
rzędników dla uzgodnienia wszyst- 


Rada Ministrów obradowała dziś 
nad ustostmkowanieim się rządu do 
sprawy uchwalonej przez komisię 
sejmową wysokości podatku maiąt- 
kowego. Rada Ministrów qdyskasji 
mie ukończyła, dalszy jej ciąg odbę- 
dzie się w poniedziaięk. Chodzi o 
uzgodnienie rozbieżnego stanowiska 
trzech stronnictw rządowych w tej 
sprawie 
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się nie poddać sugestiom tego obo- 
zm, który w jego włłasnem 'stronni- 
ctwie jest często siłą decydującą... 
Być może, że rozważania nasze 
sa Zbyt pesymistyczne, Być może: 
że naprawa. o której mówił minister 
w Sejmie, istotnie już następnie. 
Być może. Nam się jednak wydaje, 
że najlepszą gwarancją maprawy i 
jej realizacji byłoby nieprzekracza- 
nię pierwotnie ustalonej sumy wy” 
datków państwowych. Takie po- 
stępowamie napewno dałoby więcej 
Siły rządowi na zewnątrz i na 
wewnatrz, niż powiększanie budże” 
tu przy jednoczesnem twierdzeniu. 
że powiększenie nie test powiększe- 
niem, bo... będzię zmniejszone... 
Dla nas kwestia budżetu 
przedewszystkiem i wyłącznie za-, 
zadnienie wytrzymałości płatniczej 


społeczeństwa, w tym samym sto- | 


pni, co równomierny rozkład po- 
datków, który powinien być elemem- 
tarnym obowiazkiem rządu. Dotych- | 


OTNICZY LOPP. w sarach Kasyna Miejskiego sal 


czas panowało u nas jakieś niefra- 
sobliwe usposobienie, które poziwa- 
lało nie liczyć się w zupełności z 
kresem wytrzymałości podatkowej 
płatnika. 

P. Zdziechowski zdawał się po 
czątkowo rozumieć, że pod rr 
pozorem nie wolno mu przekracza 
norm, które sam uznał za ostatęcz- 
ne. A jednak uległ i przekroczył je. 
Cóż o tem sądzić ma zwykły śmier- 
telnik?  Przedewszystkiem nasuwa 
Się tu myśl, że nasi ministrowie 
skarbu są bardzo silni w zapowiedzi 
hoijowe, gdy obejmują władzę, aby 
następnie ulegać stopniowo nacisko- 
wi poszczególnych stronnictw 
kosztem skarbu i żywotnych inte- 


to, resów najszerszych warstw ludno- 


' ści. Tak pojęta idea koalicji jest 
| właściwie prawem zrzeszonych 
stronnictw do wzajemnego wywal- 
| czania swoim wyborcom przywiłe- 
jez — kosztem innych. 

Wręb. 


Warszawa, 30 styczaia. 

Jak się dowiadujemy, w ponie- 
dzialek zanosi się na rozłam w wy- 
dawmictwie „Kurjera Polskiego“. 
Pracownicy redakcyjni zamierzają 
wydawać „Nowego Kuriera Poł- 
skiego”, gdyż nie chcą Się zgodzić 
na oddane tego pisma pod wpływ 
gen. Sikorskiego. 


Notowania giełdowe. 


Dolar w wolnym obrocie dnia 
30 b. m. w Warszawie 7.33 do 7.38. 

Dolar w wolnym obrocie dnia 
30 b. m. we Lwowie 7.32 żądają. 

Dolar w woinym obrocie dnia 
30 b. m. we Lwowie 7.30 płacą. 


Zurych urzędowy. Warszawa 
70.00, N. Jork 5.1875, Lomdym 25 225, 
Paryż 19.575, Wiedeń 13.075, Praga 
15.3625, Włochy 20.8975, Belgija 
23.56, Budapeszt 72.625, Sofia 3.5875, 
Hołandja 208.00, Osło 105.50, Kopew- 
haga 128.30, Sztokholm 138.85, Hisz- 
panja 73.35, Bukareszt 2.3125, Bər- 
lin 123.5375, Bełgrad 9.145. 

Poziełda nowojorska. Warszawa 
14.00,  Londym 4.86 11/32, Paryż 
3.7975, Wiedeń 14.06, Praga 2.36.5, 
Włochy 4.03, Belgia 4.545, Buda- 
peszt 14.06, Szwajcaria 19.28, Sofia. 
0.68, Holandija 40.09, Oslo 20.34, Ko- 
penhaga 24.71, Sztokholm 26.77, 
Hiszpania 14.15, Berlin 23.81, Bel- 
grad 1.76 7/8. 
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„KURJER LWOWSKI", poniedziałek, 1 lutego 1926. 


0 duszę administracji. 


Lwów, 31 stycznia. 

(K.) Mówiąc językiem prawico- 
wym, możnaby: ekspose miu. Zdzie- 
chowskiego nazwać rozsądnem. rze- 
czowem, realnem i t. d. i t. d. Wśród 
szumu słów, zgiełku cyfr i labiryn- 
tu zestawień, przeciętny obywałel 
nie łatwo się zorientuje, do: czego to 
wszystko zmierza i jakie z tego bę- 
dą konkretne wyniki. 

Wie tylko jedno, że wszystkie 
dotychczasowe pomysły ministrów 
skarbu wsiakły rychło w grzązki 
teren naszej administracji a z nie- 
winnych ziarnek wyrosły I.ewiata- 
ny, Skarboiermy, Pociski, latające 
trumny, mitraty, frankopoie i mono- 
pole, z których naprzykład zapal- 
czamy wygląda na prawdziwy na- 
iazd szwedzki w zreformowanym 
kostjumie. 

Mamy zdolności, zapał do pracy, 
naturalne i miewyczerpane boga- 
ctwa, mamy niezawisłość politycz- 
ua, a jednak obywatel Polski jest 
najnieszczęśliwszym i najbardziej 
skrępowanym obywatelem Świata. 
Chaos bezrobocia, nędza, korrupcja, 
tapownictwo, bałagan: oto chleb co- 
dzienny narodu, który winien żyć 
całą pełnią radości życiowej. 

Przyczyną tych nieszczęść jest 
właśnie czynnik, powołany do re- 
gulowania życia państwowego: ad- 
ministracja. Tu się rozbijają wszyst- 
kie mafjlepsze i najdemokratyczniej- 
sze ustawy, tu wypacza się najge- 
nialniejsze pomysły ministrów, tu 
kończą się wszystkie projekty sana- 
cyme. 

Administracja wyrosła ponad 
Sejm, ponad gabinet, trzyma miljo- 
ny za gardło i dziś trudno znaleść 
siłę, któraby tem dziwaczny nowo- 
twór wycięta z organizmu i zaszcze 
piła lepszy. W ostatnich czasach po- 
żawiły się próby zmniejszenia i u- 
proszczenia aparatu,  duszącego 
wszytskie dziedziny żyłcia. Próby 
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są na razie nieśmiałe, robione po ci- 
chu przez kilka rąk, ale jakiekolwiek 
one są, aważać je należy za pierwszy 
krok zmierzający do odrodzenia, 
krak ważniejszy, bardziej podstaw:- 
wy amiżeli samacja skarbu.. 

Opinia społeczna winna te próby 
poprzeć i pilnować, aby przyszła 
reforma nie stała się nową karyka- 
turą. Pierwszym warunkiem dobrej 
administracji jest duch, który ja 0- 
żywia i nadaje swoiste pietna. Te 
setki tysięcy rozporządzeń i okólni- 
ków, jakie wyszły z biur, to raczej 
testy dla psychologów i psychia- 
trów, świadczące o wielkiej ducho- 
wej wieży Babel. Praktyczność, ce- 
lowość, zmysł państwowy, demo- 
kratyczność, życzliwość i miłość dla 
obywateli, oto cechy, których ze 
świeczką w ręku szukać trzeba. 

Wiele z tych rozporządzeń robili 
ludzie, na których Polska spadła jak 
wiązka siąna na osła. Pfodzili wi?c 
bez planu, bez duszy, bo duszy *0- 
wego państwa już nie zrozumieją. 
Przyzwyczaili się oni do traktowa- 
nia ogółu obywateli. jako ludności 
podbitej i tem feldfeblowski tenor bi- 
je w oczy, kaleczy serca, przywią- 
zane do państwa, zniechęca, odstrę- 
cza, demoralizuje. 

Jeeżli naszym reformatorom uda 
się natchnąć ją tą ciepłą, kochającą, 
troskliwą i uczuciową duszą, wów- 
czas wszystko inne samo z siebie 
się wyłoni. Dopiero na niej oparta 
sanacja skarbowa, będzie mogła 
mieć gwarancję, że plany zostaną 
wykonane możliwie prędko, celowo 
i sprawiedliwie. 

A o to właśnie chodzi. Na tem za- 
sadza się cała praworządność, do 
której wzdychamy, od tego zależy 
kredyt i zaufanie zagranicy, spokój 
i porządek w kraju, celowa gospo- 
darka, słowem wszysilko, co przez 
sprawiedliwe i prawiorządne pań- 
stwo rozumieć należy. 


Dookoła afery węgierskiej. 


Lwów, 31 stycznia. 

Omegdaj zapewiił premier Bethon 
francuskiego ambasadora w Buda- 
peszcie Olinchamt'a, żę uczyni wszy- 
siko, by dać Francji zadośćuczynie- 
mie, Wszczęte będą uzupełniające 
dochodzenia policyjne, a francuscy 
detektywi będą zaproszeni do współ 
udziału. Równocześnie ma być tak- 
że zaproszony adwokat Banku fran- 
cuskiego dr. Auer, z którym nacz. 
prokurator Sztrache odbył maradę 
na temat współpracy w śledztwie. 

Redaktor „Matin'a* paryskiego 
Sauerwin stwierdza, że posiada da- 
me, by wysnuć wnioski o politycz- 
nym komplocie, stworzonym przez 
najzdolniejszych oficerów Sztabu 
niemieckiego i węgierskiego. Cen- 
tralą organizacji iest Wiedeń. Celem 
jej mialo być obwołamie królem 
Węgier arcyksięcia Albrechta, opa- 
nowamie Austnii i stworzenie dykta- 
tury w Wiedniu, później rozszerzę- 
nie zamachu i na Monachium. 

Akt oskarżemia jest już gotowy i 
dotyczy 26 osób, z których 21 jest 
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aresztowanych. Rozpoczęto ponow- 
ne śledztwo uzupełniające, w czasie 
którego będzie przesłuchany Win- 
dischgraetz i Nadossy, gdyż dotych- 
czasowe ich zeznania były sprze- 
czne. 

Parlamentarna komisja śledcza 
prowadzi w dalszym ciągu śledzuwo 
i przesiuchała już dyrektora weg. 
biura  korespondencyjnego Kozmę, 
prezesa węg. zwiazku narodowego 
b. min. Perenyi i zast. min. spraw 
zagr. hr. Khuen - Hedervary. 

Premjer Bethlen i min. spraw 
wewn. Rakovsky przyznali się, iż 
wiedzieli o fałszerstwach bankii0- 
tów francuskich, Min. Rakovsky o- 
świadczył, iż nie złożył Nadossy'€- 
go z urzędu pomimo, że wiedział o 
jego udziale w aferze, gdyż kiero- 
wał się pobudkami patriotyczna ni, 
uznając, że prowadzenie śledztwa w 
Budapeszcie mie leży w interesie 
Węgier. Rakovsky zdając sobie spra 
we z konsekwencji jego postępowa- 
nia, podał się już przedtem do dy- 
misji. 


- Walka z bezrobociem w Warszawie. 


Warszawa, 30. 1. (AW). Na wczo- 


Wobec przerwania się dopływu 


rajszem posiedzeniu Magistratu, P. | funduszów, czerpanych z dodatku 


P. S. postawiła wniosek w sprawie 
podwyższenia podatku miejskiego 
od użycią elektryczności z 10 na 20 
procent. Datoby to miesięcznie z 
górą 30 tys. zł. Od podatku tego by- 
łyby wolne zakłady przemysłowe 
i mieszkania do 2 pokoji włącznie. 


do biletów tramwajowych, Magi- 
strat m. Warszawy wystąpił do rzą- 
du z wnioskiem o wYasygnowanie 
mu 2 mi}, zł, na rozszerzenie robót 
publiczn. dla bezrobotnych, które 6= 
becnie zatrudniają 3.800 osób. 


MINISTERSTWO SKARBU 


5%, PREMJOWA POŻYCZKA DOLAROWA 


Serja II. 

Z dniem 1 lutego 1926 roku zostaje wypuszczona serja Il. 5% 
Premjowej Pożyczki Dolarowej na sumę 5 000,100 dolarów Stanów 
Zjednoczonych Ameryki Północnej w odcinkach po 5'00 dol. z termi- 
nem płatności dnia l-go lutego 1931 r. Obligacje zaopatrzone będą 
w 10 kuponów płatnych z dołu w terminach półrocznych. 


lat 5 ciu wylosowanych zostanie 


Główne wygrane: 


Właściciele obligacji 


| ba i 22 Do FELIKS 


Lwów, 31 stycznia. 

Od dłuższego czasu słyszy się 
„nagonkę“ pod adresem pracownic 
państwowych — mężatek, RPieduko- 
wiać, i to prędko, wszystkie, bo pła- 
ce ich obciążają z jednej strony bud- 
Żet państwa, a z drugiej strony za- 
pewuniają rodzinom, mającym dwie 
pensje, luksus, dobrobyt, a może ma- 
wet i życie mad stam!! 

Rozważmy sprawę spokojnie. 

Dlaczego w ostatnich latach sko- 
janzyło się wiele małżeństw, w któ- 
rych kobieta pracuje poza domem? 
Przyczyna tkwi w ciężkich stosun- 
kach życiowo- gospodarczych. Czy 
może mężczyzna mający przeciętnie 
pensję w wysokości 150—300 zło- 
tych miesięcznie (a są i niższe płace) 
utrzymać rodzinę złożoną z kilku o- 
sób i zapewnić im minimum utrzy- 
mania, a sobie zaoszczędzić wielką 
dozę goryczy, ma widok braków w 
domu. Co za nędza pamuie w do- 
mach urzędniczych, żyjących z je- 


dnej pensji? 
| HERBATA RIEDLA | 
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Z praSy ruskiej. 
Charakterystyka Luthra. O polityce żydowskiej. 


Lwów, 31 stycznia. 


W dzisiejszym numerze podaje 
„Dito kilka  charakterystycznych 
rysów kaclerza Luthra. Twierdzi 
mianowicie, że człowiek ten nie ce- 
prezentuje żadnego wyraźnego pro- 
gramu, choć sympatjaini skłania się 
do demokracji, nie jest także wybit- 
niejszym mężem stanu, kupcem Z 
zawodu, lecz właśnie takiego obec- 
nie Niemcy potrzebują. Polityka 
berlińska przeżywa dziś okres ży- 
wej oscylacji między nie pomszczo- 
nemi amibicjami nacjonalistów a de- 
mokratyczmą myśła Locarna. U ste- 
ru potrzebny jest własne taki czło- 
wiek jak Luther, bez rozmachu in- 
dywidualnego, lecz umiejący po ku- 
piecku lawirować. 

Omawiając współczesną politykę 
żydowską w Polsce, stwierdza „Di- 
to“, że idzie ona obecnie po linji u- 
gody z Polakami w przeważnej czę- 
ści, a tylko w małej mierze sympa- 


1, 260.000 dolarówv płatnych w efektywnej walucie. 
10 premji po 40,000 dolarów, 30 premji po 8,000 
dolarów, 2.100 premji na ogólną sumę 610.000 dolarów. 

1-sze losowanie odbędzie się w dniu 1-szago marca 1926 r. 

lig serji lej 5%/, Premjowej Pożyczki 
mogą wymieniać je na obligacje Serji Il., poczynając od dnia 1. lutego 
1926 r. z prawem zachowania ostatniego kuponu, płatnego w dniu 
| marca 1926 r. Sprzedaż za złoto, waluty i dewizy zagraniczne oraz 
za złoto odbywać się będzie, poczynając od dnia 1 lutego 1926 r. 
we wszystkich Oddziałach Banku Polskiego, Banku Gospodarstwa 
Krajowego oraz w Pocztowej Kasie Oszczędności. 1156 


EN OWIEC ZZ 
Redukcja płac czy osób? 


Ankieta „Kurjera Lwowskiego". 
Jeszcze głos w sprawie mężatek. 


W ciągu 
2.140 premji na sumę 


Dolarowej 


| Czy w interesie dobra ogólneśgł 
leży! stwarzanie coraz większej il 
biedaków, którym życie, z braku od- 
powiedmich środków zbrzydło!! 
Niech stosunki gospodarcze wróc? 
do normalnych cen, niech mężczy 
Zna będzie w możności swoją pr 
utrzymać żonę i dzieci, niech nie bó 
dzie w ustawicznych kłopotach 1 
mamsowych, w których ani umrze 
tie wolno, ami urodzić się nie wolni 
(nie mówiąc już o chorobach bo jeś 
to luksus, a na ten luksus mie ma pić” 
między) a wtedy... ustanie praca K0 
biet zamężnych. 
Będą pracowały w domu, nie bf 
dą wylatywały rano, jak ptaki, d 
zajęć biurowych czy szkolnych,: * 
żeby zarobiony! grosz dołożyć d 
pensji męża, a w tem sposób zap” 
wnić sobie i rodzinie jaką taką W“ 
getaciję, bez długów i t. d. ; 
Jeżeli stosunki się nie zmienią, m 
będą mieli mężczyźni odwagi żemić 
się i zakładać rodziny, bo jedna p% 
sja nie wystarczy, a w interesie pal” 
stwa jest jak największa ilość ucze” 
wych małżeństw, a co za tem idzić 

i naturalny przyrost ludności. 
K. N. 


OX 


| tyzuje z mniejszościami. Żydzi “ 
Polsce dowiedli, że wyrzekają sk 
sprawiedliwości i w cełach egoist“ 
cznych nie zawahali stanąć po st% 
nie tych, którzy gnią mmiejszoś” 
narodowe. „Dito“ zapowiada, ` 
społeczeńtswo ruskie będzie musi” 
ło z tego faktu wysnuć konsgekw* 
cie. J 
RZUCENIE BOMBY NA KAMIE 
NICZNIKÓW W TRYJEŚCIE. 
Rzym. (Tel. wł: 
Na zgromadzeniu właścicieli 
mów w. Tryjeście, zwołanem rs 
stronnictwo faszystowskie uch% 
lono podnieść czynsze o 20 goes 


pr 
Przy końcu zgromadzenia nu, 
no do lokalu, w którym obradov ? 
no, bombę. Nie wyrządziła ona ot 


nak szkody i miata podobna 
demonstracię na celu. 
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O kredyty na rozbudowę. 


Pod znakiem czasu. 


BEZROBOCIE, SANACJA SKARBU 
l... KARNAWAŁ. 


ze Lwów, 31 siyozaia. 
„ Jzisiejsza sytuacja gospodarcza i 
Karnawał biją się z sobą zawzięcie. 
Zzwzględny władca, który od 
wieków króluje absolutnie, umiejąc 
2 dziwnym sprytem pogodzić trady- 
EJ Z modą, domaga się wykwiutu, 
: ojów, zbytku na każdym kroku i 
a jak najszerszą skalę. Zgoła co in- 
nego mówi sytuacja bieżąca, wiska- 


“ujac nędzne dziś i groźniejsze je- 
szcze może jutro. 
Niełatwo pogodzić zawzietycir 


| Amie 
wieków z. i JE 1a > 
y Ow Zadaniem kobiety, która, 
sg wypadkach umiała z trud- 
ui tel roli wywiązywać się znako- 
cie. Dlaczęgoż nie mogłaby pogo- 
e oszczędności z karnawałem? 
ż we zabawa to nie rozrzutność, 
e ytek mc mie ma wspólnego z 
Eae osda, Nie zeszpeci też urody i 
Ta skromna suknią, jeśli tylko 
a ię Świeża, gustowna i dostoso- 
na do postaci właścicielki. 
ko jopazanda w tym kierunku jest 
za i może wydać pożądany 
5 at. Rozpoczął ją już prezes 
„oWarzystwą Dzienikarzy Polskich, 
Ba lac na posiedzeniu Komitetu 
ay Prasy do pań, by w tym roku 
| Pom się przesadnego zbytku w 
p olach i dały szerokiemu ogółowi 
zykład skromności i oszczędności. 
Fo u nasze panie apel ten wezmą 
Same naprawdę do serca i będą go 
ki głosiły w kołach towarzy- 
wręg, Pogodzą się  nieprzejednani 
Sal wi żaden nie wyjdzie z 
dimite m, bo oba cele heda o 
EE ope 
WYPŁATA RESZTY STYPEN. 
A JÓW AKADEMICKICH. 
Ba 30. 1. (AW). Minister 
3 a wydał wczoraj okólnik, po- 
djów. zkąj PACIG resztę stypen- 
sumię EA ale o za styczeń w 


5 lutego. osobę dopiero z d. 


—00 


ADOLF ADERER. 


MARA. 
NOWELA. 
(Dokończenie). 


e ka się z miejsca; gniew 
„ my dodaje jej sił i potę 
wzi. „Nędzmiku! Nedzniku p 
są a. Ale on jej nie słyszy. Zbliża: 
h córaz bardziej. Młoda dziewczy- 
Cofa „stę wstecz. Nie myśli o tem, 
Za nią szumi dziko morze. Wpa- 
W wodę; olbrzymia fala, gdyby 
<iwą tej pięknej zdobyczy, pory- 
mo JA w otchłań, gdzie znika. Odu- 
pi y, przerażony Jan uderzą się 
ok ti w piersi i wydaje: straszny 
m > Skacze z barki w morze, 
a o zką siłą walczy z falami, wo- 
ilkakrotnie imię tej, 
cią „Zeć nie może. Wyczerpany wy- 
zdy 7 poczyna ; również tonąć, 
BY p chwytają iakieś silne ręce. 
płyn O rybacy, którzy szybko nad- 
A t SWemi łódkami do miej- 
elin ad ich dochodziło to rozpa- 
re wołanie. Zanoszą Jana do 
mi. z wielkim trudem powstrzy- 
huoza > DY SIĘ nie rzucił znów w 
mo -È groźnie fale morskie i mi- 
Jego woli zawożą go na brzeg, 


Thyra zr 
ał 


1 


Lwów,-31 stycznia. 
Wczoraj odbyło się w sali Magi- 
stratu posiedzenie Komitetu obywa- 
telskiego rozbudowy m. Lwowa pod 


przewodnictwem pułk. Haudeka 
przy udziale wiceprezydentów 


Schleichera, Obirka i Stahla, postów 
Głąbińskiego, Śliwińskiego i Som- 
mersteina ji senatorów Wurzla i 
Thutlliego. 

Wiceprez. Schleicher zdał spra- 
wę z dotychczasowego rozdziału 
kredytów rządowych na rozbudowę, 
wypłacanych przez Bank Gospod. 
Kraj. w myśl uchwał Komitetu ob. 
Uwzględniono 142 podania, Bank 
Gosp. Kraj. zaś wydał dotychczas 72 
promesy na łączną sumę 3,500.000 
zł, z tego wypłacono kredyty do- 
piero 32 petentom, bo tylko tylu 
dopełniło warunków. Suma użytych 
na rozbudowę pieniędzy wynosi 
1.600.000 zł., pozostaje: do wypłaty 
1,800.000 zł.» 

Komitet uchwalił kredyty już w 
łącznej sumie 6 mili., mimo, że must 
dopiero starać się u rządu o przy- 
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znąnie tei sumy. Ażeby rozbudowa 
odbywała się w pożądanem tempie 
i zaradziła brakowi mieszkań, po- 
trzeba jeszcze dla Lwowa 7 miljo- 
nów zł. kredytów na rok bieżący. 

W dyskusji poseł Śliwiński kryty- 
kował sposób udzielania pożyczek, 
wyrażając zdanie, że częściowa wy- 
płata przyznanych sum  uuiemożli- 
wia budowę. Należy zatem żądać 
zmiany instrukcji rządu dla Banku 
Gosp. Kraj. 

Poseł Gtłąbiński omawiał sprawę 
pożyczki zagranicznej, bez którei 
nie byłoby mowy o wydatnem zasi 
leniu miast kredytami na rozbudo- 
wę i podniósł, że ciała samorządo- 
we powinny zabiegać o pożyczki 
komunalne na własną rękę lub też 
wspólnie z rządem. 

Przemawiali jeszcze sen. Wurzel i 
sen. Thullie, poczem uchwalono re- 
zolucję sen. Wurzla, aby domagać 
się od rządu podwyższenia sumy 
kredytów na wydane już proimesy 
na rozpoczęcie budów ze względu 
na. dewaluację. 


Akcja pomocy dla bezrobotnych 


w województwie lwowskiem. 


Lwów, 31 stycznia. 


W województwie lwowskim od- 
było się onegdaj pod przewodn. wo- 
jewody p. Garapicha posiedzenie za- 
proszonych reprezentantów sfer 
przemysłowo - handlowych, orga- 
nizacji spolecznych i zrzeszeń za- 
wodowych i duchowieństwa, na 
którem po dłuższej dyskusji wybra 
no wydział wykonawczy wojewódz 
kiego komitetu obywatelskiego po- 
mocy dla bezrobotnych. Przewodni- 
czącym komitetu wybrany został 
wojewoda dr. Garapich, zastępcami 
ks. dr. Szydelski i p. Żelaszkiewicz. 
sekretarzem radca Danielec a skarb- 
nikiem dyrektor Banku Hipot. di. 
Boziewicz. 


Zadaniem komitetu tego bedzie 
majrychlejsze zorganizowanie we 
wszystkich powiatach wojew. lwow 
skiego i we Lwowie komitetów po- 
mocy dla bezrobotnych, nadzorowa- 


tanego rozpaczą. i 

Kilka zaledwie wierszy w dzien- 
nikach donosiło o „nieszczęśliwym 
wypadku”. iaki się zdarzył młodei 
dziewczynie, która wskutek wła- 
snej nieostrożności znalazła Śmierć, 
w czasie połowu ryb na wybrzeżu 
bretońskiem. Rybacy, którzy nad- 


wodzącego błędnem okiem ii mio- 


nie czymneści tych komitetów i roz- 
dział kwot zebranych. Komitety po- 
wiatowe i miejskie zbierać mają 
fundusze na cele akcji pomocy dla 
bezrobotnych a dalej urządzać ta- 
nie kuchnie i herbaciannie i rozda- 
wać odzież. 


Zjazd inspektorów szkolnych 
w Lublinie, 


Lublin. (Tel. w). 

Za redukcią inspektorów szkoł- 
nych wypowiedział się zjazd inspe- 
ktorów w Lablinie. Redukcja odbyć 
się powinna w ten sposób, aby jed- 
na siła wizytacyjna wypadła na 150 
nauczycieli. Zjazd oświadczył się da- 
lej przeciw oddaniu przewodnictwa 
w radach szkolnych urzędnikom in- 
spektrom lub starostom. Rady 
szkolne, wedle opinii zjazdu powin- 
ny być jedynie społecznemi insty- 
tucjami. PN Se 


ustawicznie do owej opuszczonej 
wysepki, którą zna tak dobrze. 
Przywiązuje tódź do dużego kamie- 
nia. Stojąc w niej, woła głosem po- 
tężnym: „Thyro! Thyro!” I zdaje 
mu się wtedy, że jakaś postać bia- 
ła, przejrzysta, rysuje się na tle ja- 
smego nieba lub wśród mgły wie- 


czornej. „Tyżeś to?” — powiada Y 


płynęli w pośpiechu, mogli ocalić je- | Powtarza pieśń pełną żałosnej skar- 


dynie młodego marynarza, który: to- 
warzyszył owej nieszczęśliwej, w 
chwili, gdy oñ, z nadludzkim wysił- 
kiem, szukał jej wśród fal, obok 
swej wywróconej łodzi. 

Gdy zapytywano Jana, odpowia- 
dał z śmiechem obłąkanego: „Ona 
bowróci; ona powróci. Pójdę jeż 
szukać”. Ci zaś, którzy z nim roz- 
mawiąli, słysząc to, potrząsali ze 
smutkiem głowami i szeptali: „Bie- 


która go już | dny Jan!” 


I w istocie każdej nocy Jan wsia- 
da do barki i płynie ku skałom. 
gdzie łódź, która go wiozła wraz 
z Thyrą, rozbiła się. Tak, jak ów 
rybak. który widział Śmierć swego 
Syna w czasie burzy morskiej, wy- 
jechał potem na morze, by go wo- 
lać, a powróciwszy do portu, mô- 
wil: „Jutro, jutro, pojadę nieco da- 
lei, mój syn mnie nie słyszał”, — 
tak samo nieszczęsny Jan wraca 


gi, którą Śpiewał owej nocy, w któ- 
rej się zdarzył ów dramat. 

I zdaje mu się, że wńdziadło, zra- 
zu rozgniewane, uśmiechnęło się do 
niego przyjaznie. „Wracaj, — mówi 
— Znów, wracaj ze mną! Nie oba- 
wiaj się niczego. Czekają na ciebie 
we wiosce”. I wyciąga ku niej ręce 
z tęsknotą, ale drogie widmo ulatnia 
się w przestworzu i nie odpowiada 
na wołanie rybaka. Jan wraca zaś 
do wioski, a gdy świt budzi jei mie- 
szkańców, mówi do tych, których 
spotyka: „Jutro Thyra powróci; 
dziś mi to przyrzekła”. Idzie do 
swej chaty, gdzie go wita, ze lza- 
mi w oczach, nieszczęśliwa matka 
jego. Poczem Śpiewa: 

„Gołąb szuka małego i ciepłego 
gniazda, trup grobu, dusza kołace 
do wrót raju, a ja do twego serca, 
moja najdroższa dziewczyno!” 

En PRE 


a 
Ponośn.. 

Polip, 
Pan Jarochowski, ćwik kuty — chłop grocki 
Zaledwie został dyktatorem „Jura“, 


Jak głodny polip wypuścił swe macki 
I ssał ofiary, że cierpnie mi skóra! 


x, 
Akt skargi mówi, że tłuszcz, cukier wina 
Zari, lub sprzedawał paserom do łapy 
I każda młoda, przystojna dziewczyna 
Cnołą płaciła za łaski satrapy. 

a 


Tak, tak! — pociecha jeszcze z niego 
P będzie. 
Pan Jarochowski to wcale nie ciura. 
Przeto w „brygidkachś niech go zamkną 
sędzie — 
Niech siedzi, choćby do świętego sh 
em () (PM 


Wybory do izby adwokackiej. 


] Lwów, 31 stycznia. 

Wybory do twowskiej Izby adwior 
kackiej przeprowadzone wczoraj da- 
ły następuiący wynik. Prezesem 
Izby wybrano ponownie dr. Greka, 
wiceprezesami dr. Loewenherza i 
pos., Somnersteina. Prezesem Rady 
dyscyplimamej został wybrany dr. 
Wein, prezesem rady proku'ator- 
skiej prof. Till. 

——5)0— 
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Wieczór taicóy „artystycznych, 
(Nina Pawiiszczewa i Feliks Parnek) 


Lwów, 31 stycznia. 

„Artystycznych: — w cudzysłio= 
wie, Bo to, co nam para ita wezsraj 
pokazała (dosłownie) to mocne inie- 
śnie p. Parnella i białe ciało p. Niny, 
a u obojga pewna gibkość, która da- 
lekąi jest bardzo od stylu choreozra- 
ficznych produkcji współczesnych. 
Muzyka, która na  rozklekotamym 
fortepianie towarzyszyła różnym 
„Myszkom* i „Muszkom*, niczego 
nie ilustrowała, ani ci państwo pro- 
dukcjami swemi nie Hustrowali mur 
zyki. 

Jest to rodzaj produkcji z zakresu 
cyrkowych, albo w majlepszym razie 
„tinglowych“, bez inwencji arty- 
sty í bez duszy. Para ta zatraciła już 
cnoty rosyjskiego talentu, a nie po- 
stada jeszcze subtelności współ- 
czesnych artystów europejskich i 
mie dorosła do poziomu wyższego. 

Taka para fak Clotylda Derp i Sa- 
charow, lub Rita Aureł albo Rita Sa- 
chetto, zarumieniłaby się patrząc na 
to, co pp. Pawliszczew i Parnell] po- 
dają w swej wschodniej naiwności 
jako produkcje „artystyczne“. Zręcz- 
ność i gimnastyka pozbawione w 
dodatku poczucia rytmu — to stra- 
wa dia bardzo niewybnednej pu- 
bliczniości — Sądzę, że żyjąca w 
naszem mieście, a obecna wczorał 
na sali artystka wybitna tego 
kunsztu p. Barbara Wolska — mimo 
swej skromności — nauczyła się ce 
nić swą sztukę mależyłcie, patrząc na 
to farsowe  „Tchnienie Polski“ lub 
„Damse Sacre“ pani Niny. 

(i. 2.) 


POŻAR MAGAZYNÓW SŁOMY 
POD WARSZAWĄ. 

Warszawa, 30. 1. (AW). Wczoraj 
wieczorem wybuchł w Górze Kal 
warji pod Warszawą groźny pożar. 
Wskutek krótkiego spięcia zapaliły, 
sie magazyny słomy, pomieszczone 
w budynku drewnianym długości 
105 m. W przeciągu kilku minut ca- 
ły budynek stanął w ogniu. W bu- 
dynku tym mieści się 150 koni, któ- 
re przypadkowo w chwili pożaru 
znajdowały się w polu. Pożar trwał 
około 4 godzin. W akcji ratowniczej 
brały udział straże ochotnicze oko- 
liczne i wszystkie oddziały wars 
szawiskiej straży pożarnej. Strata 
wynosi 70 tysięcy złotych, ` 


„KURJER LWOWSKI", pomiedziałek, 1 bkuego 1926. 


interpelacja sejmowa na tle onegdajszych 
demonstracji lwowskich. 


Lwów, 31 stycznia. 

Jak nam donoszą, w dniach naj- 
bliższych wniosą posłowie Dąbski i 
tow. ze Stromictwa Chłopskiego 
interpelację do p. ministra spraw 
węwnętrziiych, w sprawie stanowi- 
ska zajętego przez władze admini- 
stracyjne 1. i II. instancji oraz nie- 
które organa policii lwowskiej 
wobec posłów i chłopów podiwow- 


W szczególności iprzedmiotem in- 
terpelacji będzie niedopuszczenie 
delegacji i mamifestantów do gma- 
chu województwa i magistratu, oraz 
zachowanie się podkom. Konarskie- 
g0, dowodzącego odziałem policji w 
sposób, który mógł zupełnie bez po- 
wodu doprowadzić do  przęłewu 
krwi, 

Do interpelamfi mają zgłosić swój 


skich demonstrujących  onegdai , akces i inne ugrupowania lewicowe 
przeciw akcyzie. i Sejmu. 
X0 0X 


Szczegóły katastrofy lotniczej pod 
Wilanowem. 


4 Warszawa, (Tel. wł.) 
Dowiadujemy się o nast. szcze- 
gółach onegdajszej katastrofy, która 
spowodowała tak wielkie straty. 
Lot odbył się na samolocie Mo- 
rain Nr. 2389 z eskadry treningo- 
wej 1 p. lotniczego. 
Przeprowadzeniem dochodzeń, co 
spowodowało tragiczny wypadek, 
zajęła się żandarmerja wojskowa. 
Por. Kosiński, choć ciężko ranny, 
wyjdzie jednak bez utraty życia, 
jak utrzymują lekarze. Pomimo o- 
słabienia, dotkliwych obrażeń i ran 
oraz silnego wstrząsu por. Kosiń- 
ski zdołał już dać pewne wyjaś- 
nienia co do przebiegu katastrofy. 
— Na aparacie tym — mówił 


Boska Zuzanna 


Lwów, 31 styjczaia. 

Sensacia pierwszej klasy — ni- 
czem dyskwalifikacja Tadeusza Ku- 
dhara: „boska“ Zuzanna — mistrz 
świata w 'tennisie i gracji — made- 
moiselle Lenglen — zawodowcem!... 

Oto angielski związek tennisowy 
postawił wniosek, żądający zdys- 
kwalifikowania bezsprzecznie naj- 
lepszej  tennisistki Świata, panny 
Lengłen, iako.. proiesionała. Wedłe 
dochodzeń angielskiego związku 
tennisowego — panma Lenglen uży- 
wa na zawodach iw życiu pry- 
waitmeńmi — zbyt kosztownych stro- 
łów!.. Lecz, że pruderia angielska 
ma.. wspaniały węch, więc wykry- 
ła, że p. Lenglen wszystkie swoje 
stroje nabywa w firmie jean Paton 
w Paryżu i z firmą tą zawarła kon- 
trakt, w którym zobowiązała się 


XO 0X 


por. Kosiński — odbyłem już cały 
szereg lotów, i aparat nigdy nie. wy- 
kazywał błędów. Dzisiaj również 
wykonywałem różne ewolucje, i 
wszystko było w porządku. Co 
stało się przyczyną nieszczęścia — 
nie wiem. Gdy byliśmy na wyso- 
kości 400 metrów, aparat nagle za- 
czął tracić równowagę, Usiłowałem 
doprowadzić go do porządku, lecz 
bezskutecznie, Na wysokości około 
150 metrów aparat wpadł w korko- 
ciąg, i runęliśmy na ziemię, zawa- 
dzając bokiem o Ścianę chałupy. 
Straciłem przytomność, odzyskując 
ją dopiero wówczas, gdy wyciąga- 
no mnie z pod odłamków aparatu 
za strzaskane ramię... 


profesjonałem! 


strojów swych nie nabywać u in- 
nych firm. Wszystko to jeszcze nic 
Ale wedle twierdzeń Anglików, Zu- 
zama zobowiązała się firmę Jean 
Paton reklamować dyskretnie wśród 
swoich znajomych. To protegowariie 
iedmej firmy, fest zaś w Świetle an- 
gielskiego policia amatorstwa — 
czerpanierm zysków ze sportu. co 
kwalifikuje „boską Zuzamnę jako 
gracza zawodowego. Okropne! 

I pomyśleć tylko — jaki tem pro- 
fesjonałizm jest zaraźliwy — Ta- 
deusz Kuchar i Zuzanna Lenglen — 
a co małciekawsze, to — że oboje są 
przecie zapewnę zupełnie niewinni! 
Nagśmieszmiejsze zaś ist to, ż kiedy 
Zuzama reklamowała dyskretnie i 
cicho, to Arglicy robią to bardzo 


głośmo. 
Bogdan. 


——ox X0—— 


Oszukańcza firma, żerująca na nędzy ludzkiej. 


Lwów, 31 stycznia. 

Dnia 21 bm. doniósł policji Ta- 
deusz Wianecki student Politechniki 
wę Lwowie, zam. przy ul. Kordec- 
kiego 1. 7, że został oszukany przez 
pewną firmę w Gdańsku. 

Wyczytał on 31 października u. r. 
w jednym z dzienników lwowskich 
inserat nast. treści: „300—500 zł. 
noga zarabiać panowie i panie każ- 
dego stanu. natychmiastowy zaro- 
bek itd. Pisać zaraz, załączając zua- 
czak na odpowiedź 30 gr. Haupt- 
postlagernd Danzig pod  „Jahnzane 
1925“. P. Wianecki zaintrygowany 
ką łatwością zarobku wysłał pod 
wskazanym adresem oferte po czem 
otrzymał jako odpowiedź druk fir- 
my E. Stoering w Gdańsku oraz 
przekaz P. K. O. Ze względu na cie- 
kawą treść tego druku przytaczamy 
g0 w Wwyiątkach: 

„E. Stoerimg, Gdańsk, Polski Urząd 
Pocztowe. 
Pacztowe konto 


czękowe: Po- 


|znań Nr. 2061086; Konto Bankowe: 


Bank Związku Spółek Zarobkowych 
P. P. Nieniejszem poświadczam od- 
biór IPańskieł oferty, z której do- 
wiaducję się, że Pan serjo stara się 
jakieś zatrudnienie. Pomagam Pa- 
nu w tem, przenosząc na Pana 
współpracownictwo mojego zastęp- 
stwa. które umożltwie Panu zaro- 
bek okołę 300—50 zł. miesięcznie. 
Wszystkie do matychmiąstowe roz- 
poczęcie potrzebne dane otrzyma 
Pan po przesłaniu złotych 5.50... 

Polecam prędką decyzję itp. 

. P. Wianecki mie podejrzewając 
podstępu, wysłał żądaną sumę, je- 
dnak do dnia dzisiejszego mimo licz- 
nych urgensów nie otrzymał odpo- 
wiedzi. 

Nie ulega watpliwości, że jakiś 
oszust żeruje w ten sposób na ludz- 
kiej nędzy. Policja wdrożyła docho- 
dzenia. Hub 1. 

==) — 


Pożegnanie dr. 


Lwów, 31 stycznia. | 

P. dr. Włodzimierz Mochnacki, 
zaszczytnie znany: adwokat, były 
dyrektor Państ. Banku Odbudowy, 
a po połączeniu się tej instytucji z 
Bankiem Gospodarstwa Krai. za- 
stępca syndyka tego Banku i syndyk 
Gal. Kasy  Oszczędn, powołany 
przed kilkunastu dniami, po ustąpie- 
miu dr. F. Kwiatkowskiego, na dy- 
rektora Gal. Kasy Oszczędn., obej- 
imie w pomiedziałek 1 lutego to no- 
we stanowisko. 

Wczoraj odbyło się pożegnanie 
dr. Mochnackięgo w Banku Gospo- 
darstwa Kraj. które mialo charak- 
ter bardzo serdeczny i świadczyło 
o czci i gorącej miłości, jaka tam 
sobie zaskarbił. Przemawiali: imie- 
niem Banku dyrektor dr. Feliks Me- 
runowicz i imieniem personalu dr. 
Vogel. Obaj w gorących słowaci | 
podkreślali wielką wiedzę fachową 


Z SALI SĄDOWEJ. 5 
0 człowieku, który w 
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Mochnackiego. 


dra Mochnackiego. jego przeczyst” 
i przepiękny charakter i gorfiwie 
przestrzegamą dewizę  życiow 
czyń drugim dobrze. Dyrektor d* | 


Merunowicz madto, jako ten, któ” 


rozpoczął swój zawód bankowy W 


Gal. Kasie Oszczydn. i z tego tytu 


nie tylko odczuwa wdzięczność dlâ 
tej instytucji, ale i żywo obchod% 
go iej rozwój, wyraził szczerą T% 
dość z zamianowamia dra Moclinać > 
kiego dyrektorem, co daje rękojmi 
i dalszego jej rozkwitu. Dr. Mochsta* 
oki, wzruszony tymi objawami © 
znania i życzliwości, okraşzony™ 
kwieciem, ofiarowanen mu pr 

personal, jako też życzeniami na d 

szy etap życia, podziękował pięk” 
nem, petnem głębokiej treści prze” 
mówieniem, zaznaczającem pożytć 
czność dla instytuch harmonji mie” 
dzy pracownikami a kierownictwam 


A 


- mn m 


dziwny sposób uniknął 


szubienicy. . 


Rozprawa zost 
Lwów, 31. stycznia. 
Wczoraj w drugim dniu roz- 


|prawy przewodniczący trybunału 


S. s. ©, Anglełski otworzył postę- 
powanie dowodowe. 

Dr. Batyoki w imieniu oskarżo= 
nego, w tem miejscu zgłosił wnio- 


|sek o rozszerzenie postępowania 


dowodowego i żądał wezwania do 
rozprawy Szeregu nowych świadków 
o nieznanem miejscu zamieszkania, 
oraz zarekwirowania... zaginionych 
ksiąg i zapisków, któreby mia:y 
udowodnić niewinność oskarżonego. 
Przewodniczący stwierdza, że część 
wezwanych Świadków nie stanęła 
do rozprawy. Obreńca wobec tego 
żąda aby rozprawę odroczyć i Spra- 
wę odesłać z powrotem do sędziego 


Z OPERY. 

Halóvy'ego „Żydówka“, 
Lwów, 31. stycznia. 

Dzieło to ma za sobą przeszło 
90 lat żywota scenicznego i dziś 
jeszcze chętnie go słucha dawniej- 
Sza generacja; zwłaszcza pewien 
odłam społeczeństwa naszego. Zbyt 
często grywana i mimo przeważnie 
dvbrego wykonania, musiała ta 
opera stracić na zainteresowaniu. 

Nawet współudział gościa war- 
szawskiego p. St. Gruszczyńskiego 
nie wpłynął na zwiększenie zwykłej 
frekwencji. Artysta ten jeszcze cią- 
gle posiada obszerną skalę, wytrzy- 
małości, metaliczny dźwięk i siłę 
tonu, lecz ciemowanie wyrazu (pia- 
no i mezza-voce) nie zadowalają. 
Dobra maska i obmyślana gra sce- 
niczna uzupełniają całość artysty- 
cznie zaokrągloną. 

Bardzo dobrze śpiewała tytułową 
partję p. Platówna, która muzykał- 
nością i umiejętnem prowadzeniem 
kantyleny ujmuje słuchacza. Eudok- 
sję, jak zawsze, śpiewała starannie 
p. Rotowska. P. Zopoth w roli kar- 
dynała Brogniego dał wokalnie i 
scenicznie sumiennie opracowaną 
postać. Leopolda śpiewał po raz 
pierwszy p. Ostrowski. Głos jego 
w ostatnich czasach pięknie się 
rozwinął, nabrał siły, barwy i wy- 
trzymałości a słuchacz odnosi 
wrażenie, iż ma przed sobą su- 
miennie pracującego i do artyzmu 
dążącego śpiewaka. Brd. 

—0)0— 


ała odroczona! | 


śledczego. 

Trybunał udaje się na narady 
poczem ogłasza uchwałę przychy” 
lającą się do wywodów dra Batyć” 
kiego. 

Zaznaczyć należy, że w ławić 
przysięgłych przeważali liczebnić 
rzemieślnicy. Nie ulega za tet 
wątpliwości, że wobec dowodóf 
winy przedstawionych przez p. pró* 
kuratora wyrok byłby... sprawić” 
diiwy. I oto sprawę odłożono znó” 
wu ad calendas graecas, p. Jaro 
chowski uniknął następstw wef 
dyktu a po trzech latach przypust 
czałnie gdy Sprawa pojawi $ 
w Sądzie, to kła wie czy się nić 
okaże, że p. Jarocnowski jest." 
zupełnie niewinny. 


O O ZZ R ZY ROEE” 


„HALKA” NA SCENIE WIEDEŃ: 
SKIEJ. 

Wiedeń, 30. 1. (PAT.). Staranief | 
dyrektora Wienera wystawiona 20 
stanie w połowie marca wi Vo 
oper „Halka“ Momiuszki w jęz 
niemieckim. 

——00 
Moloch administracyjny. 
Warszawa, (Tel. wt.) 

Gospodarkę w Polskiej Dyrekdh 
Ubezpieczeń omawiano na ost. 
niem posiedzeniu sejmowej komi“ 
administracyjnej. Wyjaśnień ud 
lał imieniem rządu dyrektor dep% 
tamentu Gruber, który podał, że | 
koszta administracji Polskiej Dyrek 
cji Ubezpieczeń wynosiły w rok 
1924 tyle, ile wynosiła suma 08 
szkodowań w tym roku wypłaco 
nych, t. j. 6 milionów złotych. Sid? 
dek ubezpieczeniowych złożono 
miljonów złotych. Dowiedziano s 
także na tem posiedzeniu kom. 
że instytucja ta lokuje swoje tuii 

| 
| 


sze w instytucjach prywatnycie 
posiadających bezpieczeństwa 
pilarnego. 
PODWYŻSZENIE PŁAC GÓRN! 
KÓW O 5%. ze” 
Warszawa, 30. 1. (AW.) Min. # i 
mięcki zaaprobował wyrok. koti 
arbitrażowej, aby podwyższyć , p 
robki pracowników kopałnianycey 
5%, natomiast odrzucił W EE” 
przemysłowców aby ceny 
podnieść o 6.25 proc. 


——00— 


3SCUFrRARRZCĄEKCS<AŃESŚ 


à 


; 
* 


= __ „KURIER LWOWSKI", oadjeziaiek, | whero 1086. 


Przed wznowieniem „W gołębniku” 


Ignacego Nikorowicza. 


w. Lwów, 31 stycznia. 
Od kilku miesięcy obserwujemy 
aog Teatru Małego, który dyrek- 
tor Czarnowski dźwignął z gruzów. 
1 postawi? odrazu na wysokiej, od- 
za iedniej wyżynie. Za największą 
asługę dyrekcji poczytąć należy 
panow ość w układaniu i realizo- 
Sri repertuaru, opartego przede- 
Szystkiem o twórczość polską. l- 
ag chiubnie po tej tinii wznawia | 
A sympatyczny i dziś już weLwo- 
wi ulubiony, najtańszy teatr prze- ! 
Piękną komedję Nikorowicza, którą 
i inne „teatry polskie zamierzają 
owié, 
r Od dłuższego już czasu daje się 
zauważyć w teatrach naszych fakt. 
k Pugodne, nie mające nic wspól- 
1Eg0 z brutalnością dnia dzisiejsze- 
Šo komedje cieszą się specjalnym 
sukcesem. Jest to reakcja po tych 
Wszystkich  „trójkątach” _ małżeń- 
SL utworach, w których główną 
Olę gra łóżko, po tych rujach ero- 
r A „pikantnościach budua- 
pa , których tyle naekigploatowata 
z m zagranicą i tyle zgamęła za to 
i” Ludzie mają istotnie dość 
żę i tęsknią już do czystego po- 
3 €trza, do słońca uśmiechów i pro- 
> tej, SZczerej radości życia. Tem się 


Ktoś kiedyś nazwał Nikorowicza 
polskim Niccodemim. Określenie o 
tyle nietrafne, iż „W: gołębniku” 


stworzone zosiało już prawie dwa: ; 
dzieścia lat, a więc przed „Świder- | 


kiem” i „Świtęm, dniem į nocą“! 


Trzeba było tak gorącego przyjęcia 
sztuk włoskiego autora, byśmy so- 
bie nagle przypomnieli, iż w reper- 


Kurjer stanisławowski. 
(Od naszego korespondenta). 


Stanisławów, 30 stycznią. 
RADA MIASTA STANISŁA- 
WOWA WOBEC KLĘSKI BEZ. 
ROBOCIA. 

W dniu 26 b. m. odbył się dalszy 
ciąg obrad budżetowych Rady mia- 
sta Stanisławowa. Referent budże- 
towy prokurator r. Weiss przedsta- 
wii preliminarzeę budżetowe zakła- 


tuarze naszym posiadamy przesło- | dów gminnych t. į. rzeźni i gazow- 


neczną komedję, Świetnie napisaną 
— a tem nam bliższą, iż dzieje się 
na wsi polskiej. „W gołębniku” — 
to prawdziwie słoneczny obrazek, 
drgający! weselem, pulsujący życiem, 
zajmujący bez naciągania sytuacji 
itak porywający swą prawdą i 
szczerością, iż słuchać się go będzie 
zawsze z najżywszem  zadowole- 
niem. Nie zestarzai się, jak nie sta- 
rzeje się słońce: miłość i pustota 
miodości. I to jest największa zale- 
ta i ta tajemnica powrotu „popular- 
ności” sztuki Nikorowicza, którą — 
jak zapowiada Teatr Mały — uj- 
rzymy już w przysztfym tygodniu. 

Kierownictwo Teatru Małego 
chlubnie rozpoczyna aapewo tri- 
umfalny: pochód po wszystkich sce- 
nach „W gołębniku”, za co należy 
się dyr. Czamowskiemu  widzięcz- 
ność i duże uznanie. Lwów tłumnie 


sz tlumaczy niezwykły sukces |pośpieszy na przedstawienia sztuki 

segyk Niccodemiego, Szaniawskłe- | Nikorowicza i bawić się będzie 

o, Katerwy i innych. į Świetnie. Z. M. 
———0X X0—— 


„Bonapartyzm* w Sowietach. 


A Moskwa, w styczniu. 
tap wie odbyło się zebranie 
p nu tamtejszego, na którem 

CZES rewolucyjnej rady wojennej, 
o i przemawiał przeciw 
nistycz opozycyjym w partii komu- 
ie ycznej. Oświadczył on, że komi- 
pa Sreralny partji podejmie kroki 
w n oze Przeciw szęrzącemu się 

Parti bonapartyzmowi. 

alej wyjaśnił, że Budienny znai- 


cyjnei na granicy suwiecko - rumuń- 
skiej i że pogłoski o lego ustąpieniu 
nie są prawdziwe. 

Komitet centralny partji przeniósł 
przywódców ruchu opozycyjnego 
w Petersburgu: Glebową i Safaro- 
wa, b. redaktora „Prawdy. Lenin- 
gradzkiej”, do Irkucka. Na Syberię 
zesłano kilku członków opozycji 2 
Moskwy, Charkowa i Kijowa. 


ni miejskiej, które po krótkiej dys- 
kusji jednogłośnie przyjęto. Nastę- 
pnie uchwalono budżet nadzwyczaj- 
ny, który przewiduję m. i dokoń- 
czenię budowy szkoły powszechnej, 
budowę baraków dłą delożowanych, 
rakami, ustępów publicznych, od- 
budowę szkoły Krasińskiego i za- 
kupno 2 sikawek samochodowych 

na ogólną kwotę 519.800 złotych. 

Wielkie zainteresowanie wzbu- 
dziło przedstawienie puzez referen- 
ta programu dalszych inwestycji 
miejskich, przewidzianych na rok 
1926, a nię znajdujących pokrycia 
budżetowego. Chodzi tu o niemałą 
sumę 4,488.750 złotych. M. i. mata- 
by gmina zamówić urządzenie we- 
wnętrznę dla nowej szkoły, powsz., 
rozszerzyć wzgl. budować nowe 
kanały, przystąpić do budowy: ele- 
ktrowni (grunta na ten cel zakupił 
Magistrat w ubiegłym roku obok 
toru kolejowego). przebudować i 
brukować, drogi, Krawężniki, chod- 
miki i t. p., urządzić nową targowicę, 
nowy zakład dezyniekcyjny, zbu- 
dować 2 domy mieszkaine dia naj- 
ubożlszej ludności, halę targowa, no- 
we koszary straży pożarnej, szkołę 
przemysłową, zremontować budyn- 
ki szkolne, odrestaurować uszko- 
dzony przez wojska ukraińskie po- 
mnik Mickiewicza i t. d. 

Referent p. Weiss postawił wnio- 
sek na przyjęcie projektu Magistra- 
tu, a w celu pokrycia potrzebnych 
funduszów zaproponował zaciągnię- 
cie pożyczki wewnętrznej u miesz- 
kańców miasta Stanisławowa. Gmi- 
na miasta Stanisławowa, posiadają- 


ca 400 morgów gruntu i wielką i 
lość nieruchomości bez obciążeń hi- 
potęcznych daje gwarancję, że po- 
życzką nie będzię narażoną na szko- 
dę, a przeciwnie przyniesie docho- 
dy pożyczającemu, gmina zaś w imię 
dobra miasta i haseł pomocy: dia 
biednych da prace bezrobotnym. 

Rada miasta uchwaliłą jednomyśl- 
nie bez dyskusji odnośne wnioski 
ku zadowoleniu obecnych na galerii 
robotników. 

Poza porządkiem dziennym ziva- 
lazła się na tapecie obrad sprawa 
znanej Z dzienników  propozyci 
Tymczasowego Wydziąłu Samorzą- 
dowego we Lwowiie przeprowadze- 
nia wyborów do Rady miejskiej na 
podstawie austriackiej  ordynacii 
wyborczej. — Po żywej i długiej 
dyskusji uchwalono wniosek pasta 
Zagajewskiego i r. Weissa, w myśl 
którego Rada miasta sprzeciwiła się 
przeprowadzeniu wyborów w ten 
sposób i wyraziła życzemie jak naj- 
szybszego uchwalenia przez Sejm 
nowej ustawy gminnej i ordynacji 
wyborcze, opartych na sprawiędili- 
wych i celowych dla gospodarki 
miejskiej zasadach. 

Wielki kongres „selański” (wło- 
ściąński) rozpoczął się m dzisiaj w 
sali „Sokoła polskiego”, zwołany 
przez „Ukraiński Narodny Sojuz", 
t, į. nową partię, stojąca otwarcie 
na gruncie państwowości polskiej. 

Z żałobnej karty, Zmarł tu w 77 
r. życia $. p. Włodzimierz Mandy- 
czewski, emer. st. radca wyższego 
sądu krajowego, adwokat. przewo- 
dniczący Urzędu rozjemczego dla 
spraw: najmu, zast. przewodniczące- 
go komisji adm. Kasy oszazędności 
etc. etc., jeden z niewielu pozosta- 
łych typów mrzedwoiennego Stani- 
stawowa i stąroruskiej inteligencji, 
człowiek znany ze swych zalet cha- 
rakteru. Osierocit syna referenda- 
rza Województwa. Cześć pamięch 
zacnego i zasłużonęgo obywatelal 


SIę obecnie w podróży inspek- | — =o SU SA 
Udeiñok 


Eek „Kurjera Lwowskiego“ z 1. 2.1826 
inż. EDMUND LIBAŃSKI. 


Z nowych dziedzin wiedzy i życia 


(dłowiek pozazmysłowy. 


; 0 może umaczyć słowo: 
ek pozazmysłowy“9?! 
tanie słuszne, ale jak ślić 
x | ; ' jak określić 
a a człowieka cielesnego, który ca- 
> sota wewnetrzna jest poza po- 
i esną i patrzy na nią nie- 
omo w jaki sposób. 


to niedawno temu, okazała się 


ra ay 
ę z dziedziny okultyzmu. Autor 


„czło- 


) ad Mattiesen, nadat jei ty- 
(człowią jemseitige Mensch“! 


z tamtej strony), mówiąc 
M fi niby człowiek pośmier- 
Taki ezcielesny! 
> SĘ proste wyrażenie „człowiek 
ap sny” budzi w umyśle nowe 
F ay pojęć, uczuć, marzeń, reflk- 
% u iedmych nadzieje wyitęsknione, 
À drugich ironiczne komentarze, 
w ak nasz „realny“ 
wiem] Par 


oh FCE 
Papy: aiki i triumfów wiedzy, o- 


i O nrostu, 


i > mezaprzeczonyin, iż 
A nie istniała Śmierć. nie było- 
j Poya filozofji ani okultyzmu, 
duchas , ©, tajemnych władzach 
dzą of; i zjawiskach, które wie- 
bo pieczę przemilcza lub neguie, 

0 w małej ilosci wypadków 


dadzą się laboroteryjną metodą fizy- 
kalną jako tako, stwierdzać. 

Mam tu na myśli „medjumizm ii- 
zykalny*, zjawiska telekinezji (ru- 
chów bez dotyku, lewitaaję jak | te- 
leplastję zjawy, materializacje). * 

Gdzie się podziewa nasze istotnie 


„ja“ gdy opuszcza powłokę ciele- 
sna? 
Na to pytanie spiętrzyła Wwyə- 


brażnia ludzka od zarania dziejów 
całe olbrzymie stosy wierzeń, tenrii, 
filozofii, ksiąg mędrców i wielkich, 
refarmatorów społecznych i religi- 
nych, przecudne fantazje artystów, 


Fitozofja materjalistyczna powin- 
da, że właściwie nasze „ja“ odczu- 
wane bezsprzecznie jest tylko pacz- 
ką wrażeń i spostrzeżeń, które czło- 
wiek zbiera przez cały żywot, za 
pośrednictwem zmysłów. 

Jestto bardzo mądrze kombinowa: 
me, mader przedmiotowę, ale dia 
bezpośredniego odczuwania każde- 
go człowieka nie do przyjęcia. Z ia- 
kiem pojęciem „ja“ nie ma co poczy- 
na ani na tym ani na tamtym świe- 
cie, takie pójmowanie szkoły namu- 
ralistycznej, zostało już zarzuc wie. 

beonie przyłzmaje filozofja iż „ia” 


wę wszystkich dziedzinach sztuk| iest „praienomenem*, nie daje się u- 


pieknych... bo to najgłębsze pytanie 
każdej istoty ludzkiej, całej ludz- 
kości tych dwóch miljardów w cia- 
ło i duszę rozszczepionych istot 
ziemskich, zaludniających wirujący 
glob podsłomeczny, 

Jeżeli nasze „ĝa“ z chwilą Śmierci, 
odchodzi z ciała to należy przypuś- 


cić, że może i czasowo wydalić się z| dziesiątkach tat, 


powłoki fizycznej, mamy na to zna- 
ne przykłady, jak m. p. w Śnie, Hyp- 
riozie, przy ataku epileptycznym i 
w chwilach czasowej mieprzytom- 
ności. 

Okultyzm, uważa Śmierć tako „e 
migrację” z ciała ma długi okres cza- 
su, lub też na wieki. 


* (Polecamy praqq Inż. Libańskie- 


dorwaxlniać żadna kazuistyką i nie 
potrzebuje dowodu. 

Wprawdzie widzimy ję związane 
Z organizmem fizycznym i laik nie 
może je ujrzeć poza swą powłoką, 
jednakowoż zebrano w ciągu wie- 
ków taką olbrzymią ilość faktów, 
stwierdzano je Ściśle w ostatnich 
iż możemy dziś 
śmiało postawić łtwierdzemie: „isto- 
tne ja człowieka, osobowość czująca 
i myśląca może w pewnych warun- 
kach już za życia wywalać się z cie- 
lesnej powłoki*. 

Psyche istotna, która realnie py- 
tuje w ciele. całkowicie lub częścio- 
wo opuszczać może ciało i wracać. 

Nie idzie tu o to, co mówią medya 
o ciele astralnem, ale i przeżycia. 


RO p. t.: „Zjawiska medjumiczne w | które każdy człowiek doświadcza. 
świetle badań naukowych*.) 
Przyp. Red. 


nie zawsze zdając sobie sprawy z 
ich istoty. 


Biorę przykład najbardziej znamy: 
miłość! jako przesiedlenie „ja” w u- 
kochane „ty“. 

Można przebywać z mozmaityini 
ludźmi całe lata, nawet dziesiąrkî 
lat i znać ich bardzo mało, tub wca- 
le nie. 

Gdy się jednak druga osobę ko- 
cha, czuje się ją tak zmajomg tak 
zaprzyjaźnioną, iż zdaję się, jakoby 
była bliską od dawien z dawma, a 
ġe się ją Zna od niedawna lub przed- 
tem wcale mie znało, staję się rzeczą 
trudną do zrozumiemia: 

Jakaś wartość wieczysta łączy: to 
„ia“ i „ty“ od dalekiej przeszłości ku 
dali przyszłości. 

W miłości „ja“ przechodzi od ko- 
chającego w ukochaną i odwrotnie, 
i widnieje z oblicza ukochanej jak w 
zwierciedle. 

Kto przeżył talkie oddamie swego 
„ja“ drugiej osobie — czy jest taki 
biedny człowiek ma świecie, który 
go nie przeżywał? — ten nie watpi, 
iż część tego „nieznamego* które na- 
zywamy „ła może CZąaSOWO 0O- 
puszczać granice cielesne. 

Ten przykład w granicach jeszcze 
realnych jest kluczem wszelkiej 
mistyki, i otwiera podwoje do no- 
wych wspaniałych poglądów, toruże 
drogę do poznania „człowieka poza- 
zmysłowego”. 

Fakta wiarygodne objaśnią nas 
bez komentarzy.. podam je w na- 
stępnej pogadance. j 

—00— 


CESEN To ZE 
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_DZIAŁ GRAFOLOGA. 


Lwów, 31 stycznia. 

Chcąc otrzymać ocenę, należy do- 
belnić następujących warunków: 

1) Przesłać do Redakcji „Kurje- 
ra Lwowskiego“ („dla Graiologa') 
— próbkę pisma jak najobszerniej- 
szą, pisaną na papierze nielinjowa- 
nym. atramentem, nuiewymuszenie 
(najlepiej jakiś długi iist, pisany już 
poprzednio do znajomych lub kręw- 
nych, albo jakieś zamiski. Gorzej na- 
dają się do oceny odpisy, zupełnie 
ząś nię nadają się korespondentki, 
KO dl pismo kaligrafowanę 1 
t. p.). 

2) Wyciąć z „Kurjera. Lwowskie- 
go“ i uakleić wewnątrz listu na- 
główek: „Odpowiedzi Graiologa*. 

3) Próbkę pisma zaopatrzyć w 


podpis względnie pseudonim, pod 
którym ma się pojawić ocena. 
4) Dołączyć do listu zł. 1 (jeden) 


znaczkaini poczt. za każdą ocene. 


ODPOWIEDZI GRAFOLOGA. 


Turczynka. Wybitny egoizm, po- 
łączony z despotyzmem lagodnym 
wprawdzie, ale wytrwałym. Chci:- 
łaby Pani, aby 'wszystko i wszyscy 
byli gotowi do usług na każde Pani 
skinienie, wszystkich osobą swoja 
zainteresować. Główka jasna, po- 
iętna. Zamiłowanie porządku. Szcze- 
rość pozorna jedymie — raczej skry- 
tość, może nawet nieco kłaniliwości. 
Ukryta w głębi serca chęć używa- 
mia, namiętmość. 

Dr. O. 


e S Nrg 


Kącik dla Pań. 


Modne szaie. 


Lwów, 31 stycznia. 

Dość dlugo zapomniane, zjawiły 
Się znowu szaje iako uzupełnienie 
stroju eleganckie: kobiety. Na ulicy 
przystosowane barwą i ozdobą do 
kapelusza, przy sukni wieczorowej z 
tego samego, lub podobnego co ona 
materjału, albo oddzielnie, jako wzo- 
tzysty, ozdobiory długą  frendzią 
szal, jest obecnie bardzo „en vo- 
gue“. 

Szal wełniany, ciepły, bywa va- 
wsze w użyciu, w różnych od:nia- 
mach fabrycznych, czy artystycz- 
rych, tmwłaszcza w letuiskachi czy 
zdrojowiskach. Co jakiś czas jednak 
zdobywa Sobie szal tantazyjny pra- 
wo obywatelstwa jako rzecz zbyt- 
kowina, w dekoracyjnem tylko zna- 
czeniu, po za tem, że w wielu kra- 
jach mależy do stroju nanodowego, 
zwłaszcza na południu. 

Tam gdzie bywa stałe noszony, 
daje pole do okazania wrodzonego 
wdzięku i gracji n. p. Hiszpankom 
czy Weneciankom, bo trzeba przy- 
zmać, że te córy południa umieją go 
nosić, a mieszkanki północy nieraz 
mogłyby się tai sztuki u nich nau- 
czyć. Znana to rzecz i kobiety o 
tem dobrze wiedzą — że szale są 
bardzo twarzowe i nadać mogą 
skromnej sukni pewnego wykwintu. 

Zresztą każda epoka mody inaczej 
go zastosowuje. W napoleońskich 
czasach wikładały go elegantki dra- 
puiąjc na sposób antyczny. w okresie 
Restauracji, w erze t. zwanej Bie- 
dermayet aoszono szale „statecznie” 
jak w komediach Fredry to dziś ro- 
bią dobre artystki. 

Potem przez dziesiątki lat szał 
znika z widowni, zjawia się jako e- 
femeryda mody tu i ówdzie, ale już 
nie przywiera tak do sylwatki ko- 
biecej jak dawmiej, obecnie znowu 
daje się zauważyć powrót szała, a- 
le jakiś inny od swoich poprzedni- 
ków! 

Dawniej daleki Wschód ze swvją 
starą kulturą tkacką, bywał dostaw- 
cą tego stroju. Sławne kaszmi:skie, 
indyjskie szale, tkane jedwabiem i 
złotem, byly lekkie i cienkie, ħa- 
jeczne w rysumku i barwie, ogrom- 
nej trwałości i cony, przechodziły z 
pokolenia w pokolenie i są dziś o- 
zdobą muzeów. Z czasem europejski 
przemysł zaczął naśladować wyro- 
by wschodnie, nie doścignąwiszy ich 
jednak, zdołał „wyprodukować szal 
tani i ten rozpowszechnił się bardz), 

Szal w dzisiejszem ujęciu jest 
przedewszystkiem ulubreńcein prze. 
mysłu artystycznego, zdobi się go 
haftaim, aplikacja, cieniowanem ma- 
lowamiem. robotą  batikową lub 
modną dziś bardzo plastyczną deko- 


tacją, która mieniąc się refleksami 
metałowemi, składa się na wygląd 
bardzo efektowny. Do zdobienia go 
odpowiednie wzory, duże, fan. 
tastyczne kwiaty, ptaki i motyle, 
iub ornamenty abstrakcyjne, o ile 
ma spełniać swe zadanie przed nis- 
tu dekoracymego, powinien być na- 
prawdę piękny, o starannym ry- 
sunku i zharmonizowanej barwie. 
jeżeli tym warunkom w zupełności 
nie odpowiada, łępiej go wcale mie 
wikiładać... M. G. 


ODPOWIEDZI REDAKCJI. 

„Oczko w głowie”. Sześciomie- 
sięczne niemowlę trzeba dożywiać, 
prócz plersi podawać grysik na 
mleku. purée z marchwi, kompot z 
jabłek lub tarte surowe slodkie 
jabłko, biszkopty, początkowo raz 
dziennie w małych ilościach. 

„Szaraczek”. Myć twarz rano i 
wieczór przęgotowamą  ostudzoną 
wodą, unikać korzennych potraw, 
alkoholu, wcześnie iść spać i prze- 
strzegać... trawienia, a cera napew* 
mo się poprawi. 

„Młodej gosposi” radzimy urzą: 
dzić piknik. Całe towarzystwo zło- 
ży się na przyjęcie, w dzisiejszych 
czasach iedyma forma zabawy, zre- 
sztą bywała praktykowana i w da- 
wniejszych lepszych czasach. 

„Wyprawa Oleńki”. W sprawie 
zakupu pościeli proszę zwrócić się 
z zaufaniem do znanej firmy Pietru- 
szewski - Mieko, Lwów, Koralm- 


cka 8. Resztę informacji przyśle- 
my. listownie. 
Uwaga: Na odpowiedź przysłąć 


I zł. w znaczkach i wycięty nagłó- 
wek „Kuriera Lwowskiego”. Adre- 
sować: „Kurjer Lwowski” — Kącik 
dla Pań“. w 


Z kraju, 


X Za znęcanie się nad żołnierza- 
mi skazał krakowski sąd wojskowy 
porucznika 8 pułku ułamów Hoszow- 
skiego na 7 tygodni więzienia. 

X Za oszustwa, dokonane na szko- 

dẹ krakowskiej Kasy chorych are- 
sztowano w Krakowie 6 osobników, 
notowanych już poprzednio na, pòli- 
cii zal szereg oszustw i kradzieży. 
Podrabiąli oni kwity i pieczęcie u- 
rzędów parafjalnych t gmirmych i 
na tej podstawie pobierali zasiłki na 
znaczniejsze kwoty. 

X Dwa dzienniki obszarnicze łą- 
czą się. „Przegląd graficzny” poda- 
ie, że z dniem 1 kwietnia br. „Dzień 
Polski“ organ ziemiański, połączy 
się z „Warszawianką* w jed1o 
pismo. 


Wiadomości z Przemyśla. 


(Od naszego korespondenta.) 


Przemyśl, 29. stycznia, 
Zjazd robotników rolnych. 

Onegdaj odbył się w Domu Ro- 
botniczym na Zasaniu zjazd robot- 
ników rolnych z pow. przemyskiego 
i dobromilskiego pod przewodnict- 
wem p. Ant. Wityka. Referaty wy- 
głosili pp. St. Baczarski i Jan Mirek, 
poczem — po wyczerpującej dys- 
kusji — uchwalono rezolucje, za- 
wierdjące dosadną krytykę metod i 
praktyk wykonawczych reformy rol- 
nej. 

Rozgrywki o inspetorat szkolny. 

Sfery nauczycielskie śledzą z du- 
żem zainteresowaniem rozwój wy- 
padków na terenie — walki o po- 
sadę inspektora, szkól powszech- 
nych, która wbrew pierwotnym 
przypuszczeniom ma przypaść kan- 
dydatewi zamiejscowemu. Na razie 
niewiadomo kto aranżuje całą tą 
w swoim rodzaju pikantną impre- 
zę. Głośnem jest tylko, że p. insp. 
Fiszer ma już nominację na inne 
stanowisko, podczas gdy pow. do- 
bromilski wkrótce otrzyma jako 
inspektora jednego z nauczycieli peł 
niącego obecnie obowiązki inspek- 
torskie w tut, powiecie, człowieka 
zażywającego dobrej sławy nietyl- 
ko w sferach zawodowych. Że 


w tych rozgrywkach o dyplom in- 


KURJER SZACHOWY. 


Spektorski niemałe znaczenie mają 
kolory polityczne — to wiadomo. 


Bezrobocie przybiera rozmiary — 
jak na stosunki przemyskie — wręcz 
katastrofalne — zwłaszcza, że wiel- 
ki przemysł tu prawie nie istnieje. 
Armja więc bezrobotnych uzupeł- 
nia się głównie z pośród robotni: 
ków budowianych i różnej czeladzi 
rzemieślniczej — poza tein zaś za- 
znacza się dość silny dopływ ro- 
botników zredukowanych w zakła- 
dach wojskowych. 

Komitet do walki z bezrobociem 
ma też zadanie bardzo trudne. Rez- 
porządzając bowiem środkami zu- 
pełnie niedostatecznymi musłał do* 
łożyć wielkich starań, aby na razie 
— jako tako związać koniec z koń” 
cem w dopiero co przeprowadzo= 
nej akcji doraźnej pomocy żywność” 
ciowej za miesiąc styczeń. Dotą 
rozdzielono około 15.400 kg. wiktu* 
ałów (mąki, fasoli i grochu), asyg” 
nowanych z magazynu w miynić 
p. Frendla, będącego przewodni- 
czącym komitetu głównego. 

Zbiórka bezrobotnych odbywa 
się w Domu Rohotniczym. 


Popierajcie cele Towarzystwa 
Szkoły Ludowej. 


pod redakcją K. F. 


Partje z ostatniego międzynarodowego turnieju w Moskwie. 


Gra wiedeńska. 


I8.Wa I —f1 18.8Kg8—h8 
(bo groziła strata 
pionka na f 5). 
19.5c3—dl 19. Gc8—d?7 
20. Sdl— e3 20.Wa8 — d8 
2155/63 -— M8 21. Gd7X1f5 
22. ©4Xf5 22 He7—d7 
33.W$£2—f4 23.Wf8—e8 
24Kgl— hl 24 We8—e7 
25. W f4 —e4 25.Wd8— e8 
2. H g3—h4 26. Kh8 — g8 
1Hh4—f2 27. b7—bG 
28 Wfl—el 28.Kg8—h8 
29. Wel—e3 m KhB—g8 
30.We3--g3 30. Kg8—h8B 
(taktyka wyczekujj 
ca przy pozycji, 
która wydaje się 
niewzruszalną ; ale 
przeciwnik ma już 
gotowy  genjalny 
plan zniszczenia). 
31. W g3 X g 70) 31 We7Xg1 
32. 5$h5 X £6 32. Hd7 —e?7 
33 Sf6xXe8 33.He7 xe8 
34 H f2 — f4 34.Wg7—e7 
35. t5— fG 35. Se5— gő 
3.We4XxXe7 36.Sg6Xe7 
37. t6— f7 (wobec czego czat” 


Partją powyższą oceniają powszechnie jako jedną z najpiękniejszych 


Białe : Czarne : 
Dr. Tartakower (1). Rubinstein (0). 
1 e2—e4 l. e7—e5 
2Sbl—c3 225b8—c6 
3Gfl—c4 3 Sg8—f6 
4 d2—d3 4G18—c5 
55Gcl=—e3 55 d7—d6 
(lepsze w takich 
wypadkach jest co- 
fmięcie gońca nab6). 
6 Ge3XxXc5 6.6 d6xXc5 
7Sgl—e2 7 Sc6—a5 
8.Gc4—b3 8. $a5xb3 
9. a2XxXb3 9. 0—0 
10. 0—0 10. Sf6—g4 
i. h2—5k3 I1.5g4 =- hō 
12. f2—f4 12 e5Xx1f4 | 
13. Se2xf4 13. 17—(f6 | 
(aby zrobić miejsce | 
dla skoczka i ulo- 
kować go na wa- 
żnym punkcie e 5; 
posunięcie 10 i il 
ze strony czarnych 
jest teraz zrozu- 
miałe). 
14 Hd1l—f3 14. Sh6—f7 
i5sWflI= f2 155 Sf7—e5 
16 Hf3—g3 166  c7—c6 
17. Sf4— h5 17. Hd8— e7 | 
w turnieju. 


NOTATKI I ODPOWIEDZI. 


Druga miedzyklubowa rozgrywka | 
między „Lwowskim Klubem Sza-! 
chistów“ a klubem „Hetman“ o 
srebrny puhar wędrowny, dała wy-' 
nik remis. 

W pierwszej rozgrywce odniósł 
mawycięstwo „Lwowski Klub Sza-! 
chistów*. Gdy jednak regulamin roz- ; 
grywikowy postanawia, że nazrodę | 
zdobywa ta strona, która wygra, 
trzy razy z rzędu, stanął klub; 
„Hetman“ na stanowisku, że ostatnie 
remis przerwało kolejność wyzra-| 
nych i że zdobyltego punktu „Lwójw- 
skiego Klubu Szachistów” mie należy | 
liczyć. Kwestia mie została jeszcze 
definitywnie rozstrzygnięta. 


Lwowski Klub Szachistów rozpo- | 


Przewidzianych jest 5 nagród, z któ” 
rych pierwsza połączona będzie * 
tytułem mistrza klubu. Wkładka d9 
turnieju wynosi 3 zł. Do tej chwil! 
zgłosiło się 20 uczestników. Dalsze 
zgłoszenia przyjmuje sekretari 
klubu w rokalu Kawiarni Udziatow® 
(róg Pańskiej i Piekarskiej). 
Interesowany. O tem, kto z kil 
ma grać w rozgrywce między klubo 
wej, o której zresztą wyżej jest 110 
wa, decyduje wedlug regulamitt 
los, Do uczestnictwa dojść Pan m0 
że przez przystąpienie do jednego 
walczących zę sobą klubów. 
Korespondencje w sprawach 57% 
chowych, prosimy adresować © 
Redakcji „Kuriera _ Lwowskiego” 


czyna w dniu 1 lutego b. r. turniej o! ..Dział szachowy“. 


mistrzowstwo klubu ua rok 1926. 


J 


Nowy skandal książęcy w Rumvniji. 
Książe Babu-Stirha spowodował abdykację ks. Karola. 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


z Warszawa, 30 stycznia. 
aj Bukaresztu donoszą, że w Ru- 
„UNII zanosi się na nowy skandal. 
tojawiły się miamowicie afisze z 
Portretami ks. Babu - Stirby z pod- 
żem „Oto on“. Jednocześnie szę- 
ëg pism zapowiada rewelacje w 


Więikie wpływy na królową i pre- 


Sbrawie tego księcia, który zd 


X0 0x 


mjera Bratianu. Ks. Babu - Stirba 
ma być tym „który spowodował ab- 
dykacię następcy tronu ks. Karola. 

W okresie poprzedzającym abdy- 
kację b. następcy tronu między nim 
a księciem Babu - Stirba dojść mia- 
ło do ostrej wymiany zdań, w cza- 
sie której ks. Karoi spoliczkował 
swego przeciwnika. 


Sprawa wejścia Polski do Rady Ligi Nar. 


(Telefonem od nasze 
Warszawa, 30 stycznią. 

_„ooszą z Paryża: „Daly Tel.” 
„UzZymała wiadomość. że Chamber- 
= w rozmowie z Briandem dał do 
ść umienią, że Anglja nie będzie 
a Nh udzieleniu „Polsce 
O miejsca w Radzie Ligi Na- 
do Ska gdy po wstąpieniu Niemiec 
© Ligi uchwaloną zostanie nowa 
Onstytucją tego ciała. 
4 dyn, 30. 1. „Daity Tel.“ pisze, 
zlej Starania rządu polskiego o stałe 
a isce w Radzie Ligi Narodów są 
"Przeczne z interesami niektórych 


go korespondenta). 

państw, które wysuwają podobne 
pretensje. Na szczęście jednak 
Chamberlain do niczego się nie zo- 
bowiązał, 

Paryż, 30. i. (AW). Berliński ko- 
respondent „Journal des Debats“ do- 
nosi, że rząd niemiecki zamierza w 
przyszłym tygodniu wnieść prośbę 
o przyjęcie do Ligi Narodów. Rów- 
nocześnie mają się toczyć rokowa- 
nia z rządem francuskim w sprawie 
przyszłego spotkania między Bzian- 
dem a Stresemanem. 


OXN U === 


Reorganizacja armji włoskiej. 
„Pokój w cieniu mieczy będzie pewniejszy”. 
„ym, 30. 1. (PAT.) Izba deputo-| siły armji i narodu winny być rog- 


ciągu d przeprowadziła w dalszym 
A yskusję nad projektem reor- 
Ster CH armii, Mussolini jako mini- 
RA potwierdził, że z uchwale 
sm projektu armja otrzyma swą 
Stawową konstrukcję a zakoń- 
oświadczeniem, że wszystkie 


wimięciem potęgi moralnej i mate- 
rialnej. Wtochy pragmą pokoju, lecz 
pokój będzie pewniejszy w cieniu 
mieczy. Po przemówieniu Mussoli- 
niego dyskusja ogólna zostala za- 
kończona i uchwalono przejść do dy 
skusji nad ustaieniem projektu. 


Q podwyższenie ceny cukru. 


Motywy i argumenty cukrowników. 


M Związku cu 


aglenicz 

z 
Pan e 
co zmusz 

za cuk 

Wyżki, Głó > c 
Wozu a "nymi czynnikami są wzrost wy- 
cen cukru 


ec rie Gdy w roku 1920—21 na 156 


cenie 
krajowym i 30 
49: osiągana przez cukrowniė 
tę zh 
koni i na worku, co dla „większych cu- 
miljon naprz, Brześć Kujawski, stanowi 


oe ych straty w jednej kampanji te- 


Czywiście naj 
Ogranicze J 


wynosi zł. 


c prastszem wyjściem byłob 
nie produkcji do potrzeb yaka 
owczas możnaby jeszcze, 


raju żyć obecną cenę cukru w 
= dzgukcję taką możnaby jednak przepro- 
ukowan opiero w roku przyszłym, po zre- 


y iu hodowli buraków, które są kon- 
zo przez cukrownie na wiosnę. Zre- 
kry, RZ o połowę przeszło produkcji cu- 
W kome owi buraków i nasion buraczanych 
ty rol sekwencji przyniosłoby olbrzymie stra- 
cji pikom, pozbawiło zarobków i e zysten- 
bojjoe iątki tysięcy robotników. Wiadomo 
mniej ow; ze. uprawa buraków daje pracę 
nym. p "iScej jednemu robotnikowi na jed- 
Pa lec “arze, a uprawa buraków zajmuje 
nie oz ad tys. gospodarstw i śl niej 
faln: y się najwyzej stojące kultu- 
nie gospodarstwa PORE p p" 
nie zt frrodukeja cukru daje niezmier- 
i nawązy ima rolnictwa paszę (wytłoczyny) 
m” wyznaczył olbrzymie subsydja na 
Wano w cukrowni (w roku zeszlym wybudo- 
Przyszł nglji 10 nowych cukrowni, a w 
Rząd dm ma się rozpocząć budowa 12). 
We no ng. prócz takich kredytów na budo- 
ch cukrowni, gwarantuje im cenę 

ntów za tonę, dopiacājąc ró- 
4a; opłata ta wynosi obecnie 13 funtów 
dej tonnie, Taką politykę stosuje An- 


Sztuczne. Z tych względów rząd | ki 


glja, chociaż może sprowadzać nieograniczo- 
ne iłości cukru po cenie 13—14 funtów za 
tonnę, loco Londyn. 

Rząd angielski uważa jednak, że lepiej kal- 
kuluje się dła dobra kraju dwa razy nawet 
droższy cukier własnej produkcji, gdyż za- 
pewnia to pracę wielu robotnikom, zwięk- 
sza zbyt wielu maszyn, podnosi rolnictwo, 
hodowlę bydła i trzody, obniża cenę mięsa, 
wreszcie zwiększa zbyt całego szeregu ar- 
tykułów (węgla, koksu, wapna, worków itp.) 

Z tych względów wszystkie. rządy, przed 
wojną jeszcze, popierały gorliwie produkcję 
cukru i wszystkie kraje produkujące cukier, 
miały u siebie cukier droższy, niż ten sam 
cukier wywożony zagranicę, uważając, że 
nadwyżka ta opłaca im się korzyściami, ja- 
kie przynosi istnienie w kraju przemysłu cu- 


Aaa produkcji zł. 60. Daje to stra- | krowniczego. 


Ponieważ cena cukru na rynku międzyna- 
rodowym, na skutek olbrzymiego dowozu 
cukru trzcinowego, spadła z 34 na 13 fun- 
tów, kraje, które jak Polska, muszą więk- 
szość produkcji swojej wywozić, muszą pła- 
cić na rynku krajowym odpowiednio wyż- 
sze ceny, by pokryć odpowiednio większe 
straty na wywozie. 

W dalszych swoich wywodach p. Zagleni- 
czny omówił sprawę techniki naszych cu- 
krowni stwierdzając, że bezpodstawne są za- 
rzuty, jakoby cukrownie nasze były naogół 
za małe lub zaniedbane technicznie. Gdy 
Polska ma 60 procent cukrowni, przerabia- 
jących 4—6 tysięcy kwintali buraków rocz- 
nie, w Czechosłowacji jest takich cukrowni 
65 procent, we Francji 71 procent. 

Na koszty produkcji cukru wpływa u nas 
konieczność zaciągania wielkich kredytów w 
walucie zagranicznej. Przy obecnej zwyżce 
walut obcych, spłata tych długów ogromnie 
obciąża produkcję. Zniżka zaś cen cukru za- 
granicą anuluje zyski dewaluacji. 

rezultacie tego wszystkiego cukrownie 
domagają się podwyższenia ceny cukru do 
92 złotych na worku, czyli o 17 groszy na 
ilogramie, co stanowi pół grosza dziennie 
obciążenia na głowę. 

Oczywiście nie leży w interesie rządu ani 
konsumentów nawet, by produkcja cukru, 
buraków, nasion itp. zmniejszyła się o poło- 
wę przeszło, zwiększając liczbę bezrobot- 
nych, dochody rolników i cyfrę wywozu pol- 
skiego. Rzeczą rządu i fachowców jesi znale- 
zienie wyjścia z2 tej sytuacji zgodnie z inte- 
resami całości życia gospodarczego w kraju. 


; „KURJER LWOWSKI“, poniedziałek, I lutego 1926. 


Sytuacja strajkowa w Warszawie 


zaostrzyła się. 


Dyrekcja telefonów odrzuciła interwencję rządu. Pracownicy 
miejscy gotowi poprzeć strajkujących. 
Warszawa, 30. 1. (AW.). Dziś do- ; tymacjami w dniu bieżącym w loki- 


szła do skutku zapowiedziana ilnter- | 
wencja rządu w sprawie zatargu te- | 


lefonicznego. Mim. Ziemięcki konfe- 
rował napierw z Dyrekcią telefo- 
nów, następnie z delegatami Żarzą- 
du Głównego Zw. Pracowników 
miejskich użyteczności publicznej 
oraz Związkiem 'telefonistek. Min. 
Zuemięcki wyraził propozycję, by w 
zamian za przyjęcie z powrotem 
przez PAST. p. Chodzickiej Zwią- 
zek Telefonistek złożył deklarację 
wyjaśniającą tę i inne sprawy, a 
kwestja umowy będzie oddana arbi- 
trażowi rządoweimu. Dyrekcja Teł. 
zajęła w tei sprawie stanowisko od- 
mowne, a Zw. Tel. uzależnia dalsze 
kroki od definitywnej odpowiedzi 
Dyr. Tel. której dotąd niema. 
Zarząd Główny Zw. Pracowników 
miejskich t użyteczności publicznej 
oświadczył, że telefonistki muszą 
żądać podwyżki płac ponieważ na- 
wet najwyższa ich pensja jest niż- 
szą od płacy niewykwałiiikowane- 
go robotnika. Telefonistki zgadzają 
się na przerwanie strajku pod war- 
nunkiem przyjęcia z powrotem Wwy- 
dalonej koleżanki i niekwestjomowa- 
nia od stycznia 5%-owej podwyżki 
przyznanej przez komisję rozjemczą. 


ZBĘDNA GORLIWOŚĆ. 
(Telefonem od naszego korespond.) 
Warszawa, 30 stycznia. 

Wydział wykonawczy S. S. S. 
zawiadomił swych członków, że 
zgłosił rządowi gotowość zastąpie- 
nia strajkujących pracowników te- 
lefonów i tramwajów. Również 
członkowie straży narodowej otrzy- 
mali polecenie stawienia się z legi- 
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lu Straży celem ustalenia gotowości 
zastąpienia strajkujących. 
STKI ŁÓDZKIE PO- 

MOGA. 

W Łodzi odbyło się zebranie te. 
lefonistek łódzikich celem zajęcia 
stanowiska wobec strajku telefoni- 
stek warszawskich. Postanowiono 
w razie otrzymania wskazówek z 
Warszawy Poprzeć czynnie straik 
warszawski, 

WŚRÓD STRAJKUJĄCYCH 
TRAMWAJARZY NIEMA TENDEN- 
CJI DO PRZERWANIA STRAJKU. 

Zw. szoferów i dorożkarzy: podob- 
no przyrzekły pomoc  materjalną. 
W niedzielę odbędzie się tu wiec 
tramwiaiarzy, na którym będzie: o- 
mawiama sprawa poparcia strajku 
tramwajarzy i telefonistek przez 
wszystkich robotników miejskich u- 
żyteczmości publicznej. Związek fi 
czy również na poparcie robotników 
w Łodzi i Zagłębiu Dąbrowskiein. 
o ile zatarg nie zostanie do tego 
dzasą zlikwidowany. 

OBAWY WYBUCHU STRAJKU 
W ELEKTROWNI ZOSTAŁY ZA- 
ŻZEGNANE. 

(Telefonem od naszego korespond.) 

Warszawa, 30 styczmia. 

Dyrekcja zobowiązała się do nie- 
wypłacania indywidualnych dodat- 
ków drożyźnianych. Mimo to kasy 
Elektrowni komtynnowały dziś w 
dalszym ciągu wypłacamie tych do- 
datków. Na skutek interwencji rzą- 
du wstrzymano wypłaty do Środy 
t. j. do czasu, gdy listy płac wszy- 
stkich pracowmaków tego zakładu 
będą uzupełnione o 11.22% dodatku. 


Brutalny atak dyr. Żołyńskiego 
na bezbronne kobiety. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 30 stycznia. 

Dzisiejsze wydarzemia w dyrex- 
cji telefonów zaostrzyty straik do 
niezwykłych rozmiarów. Mianowt- 
cie dyrektor telefonów p. Żołyński 
wpadł dziś o godz. 18 na czele 15 
mężczyzn z opaskami spółki telefo- 
micząrej na ramieniu, do sieni gma- 
chu telefonów i rozkazał przypro- 
wadzonym „urzędnikom wyrzucić 
dyżurujące tam telefonistki. Wynikła 
formalna bójka, ponieważ „urzędni* 
£y“ użyli przemocy. Wiele telefoni- 
stek zostało pobitych do krwi, wie- 


Demonstracje antyniemieckie 
we Włoszech. 

Rzym, 30. 1. (AW.) W Bari, Flo- 
rencji. Mediolanie i Rzymie ody- 
wają się poważne demonstracije skie 
rowame przeciwiko Niemcom. W 
gmachu poselstwa niemieckiego w 
Rzymie wybito szyby. Jeden z człon 
ków poselstwa został znieważony 
mimo interwencji: policii. — Studemci 
przeprowadzają rewizje w hotelach 
i pensjonatach przepędzając stamtąd 
Niemoów. Na wieść o demonstra- 
ciach wietu Niemców wyjechało z 
Włoch. 

——)0— 

Koniec zatargu sowiecko- 
chińskiago o kolej wschodnią. 

Moskwa. 30. 1. (PAT) Agemaja 
Telegr. Umji Sow. Chiński pełnomo- 
cnik wręczył wczoraj komisa:zowi 
ludowenu dla spraw zagr. Cziczeri- 
nowi depeszę chińskiego min. spraw 


le zemdlało. Działy się sceny tragi- 
czne. Wezwańe pogotowie ratunko- 
we odwiozło zemdlone i pobite nie- 
wiasty do domów. Policja spisała 
protokoły. 

Telefonistki oburzone tem skam- 
dalicznem żaściem do żywego, do- 
magają sie obecnie usuniecia p. Żo- 
łyńskiego ze stanowiska dyrektora. 

Obecnie, godz. 12 o północy. min. 
Ziemięcki udał się do prezesa Rady 
ministrów p. Skrzyńskiego, w spra- 
wie syttuacji strajkowej. 


zagram, który donosi o uwolnieniu 
Iwanowa, wyrażając przekonanie, 
że konflikt wkrótce błędzie zażegna- 
my. W odpowiedzi na to wystosował 
Cziczerin pismo do Karachana, ce- 
łem doręczenia go chińskiemu mini- 
strowi spraw zagranicznych, w któ- 
rem wyraża nadzieję, że rząd chiń- 
ski podejmie odpowiednie kroki, aby 
zażegnać tem przykry incydent. 


Wybuch gazów w kopalni. 


19 górników zabitych, 38 zasy- 
panych. 

Birmingham, 30. 1. (Allabąma). 
(PAT.). Wskutek wybuchu gazów. 
w tutejszej kopalni węgla 19 górni- 
ków poniosło Śmierć, zaś 25 górni- 
ków zdołano ocałić. Panuje obawa: 
iż z pośród zasybamych 38 górników 
żaden nie pozostał przy życiu. 

—00———— 


( Dziś: rzym.-kat. 
PMCZEŃ C. Starozap., gr.- 
31 kat.N. D. 2 po Boh. 


Jutro: rzym.-kat. 


NIEDZIELA Ignacego,  gr.-kat. 
Makaryja. 
REPERTUAR TEATRÓW 
MIEJSKICH. 


TŁATR WIELKI. i 

Niedziela o 3 pop. „Nietoperz“. Ce- 
ny zniżone popołudniowe. 

Niedziela o 7:30 wiecz. „Trubadur“. 
Gościnny występ Stanisława Gruszczyń- 
skiego. 

Poniedziałek „Kredowe Koło“. 

Wtorek o 3 pop. ' „Nietoperz*, Ceny 
zniżone popołudniowe. 

Wtorek o 7:30 „Carmen“. Ostatni go- 
ścinny występ St. Gruszczyńskiego. 
TEATR NOWOŚCI. 

Niedziela o 3.3) pop. „Wilki“ Ceny 
zniżone popołudniowe. 

Niedziela o 7:30 wiecz. „Medaljon 
Prababki'. 

Poniedziałek „Marjetta*. 

Wtorek o 3.80 pop. „Świerszcz za 
kominem*.. Ceny zniżone popoł. 

Wtorek o 6'30 wiecz. „Żółta ręka- | 
wiczka*. 

REPERTUAR TEATRU MAŁEGO. 

Niedziela o 4 pop. „Urwis* (ceny po-. 
pularne). 

Niedziela o 7:30 „Hau-Hau*. 

Wtorek o 4 pop. „Urwis* (ceny po- 
pularne). 

Wtorek o 7:30 „Hau-Hau* (ostatnie 
przedstawienie). 


SS dn) 
CO GRAJĄ DZISIAJ W KINIE: 
Apollo: „Skandal“ romans, „Musisz 
być moją“, kom. 
Chimera : Z pamiętnika króla humoru 
4 komedje 12 akt. 
tew: „Odwieczny promień“ miłości 
Palaca : „Miłość zaślepia* „Strach ma 
wielkie oczy*. 
00 

— Teatr Wielki wystawia dziś 
pierwszy raz na popołudniowe 
przedstawienie po cenach zniżonych 
wspaniałą operę komiczną J. Straus- 
sa „Nietoperz“. 

Wieczorem opera Verdiego ,„Iru- 
badur“ z gościnnym występem 
znakomitego tenora opery stołecz- 
nej St. Gruszczyńskiego w part ty- 
tułowej, z udziałem  pierwszorzęd- 
nych sił wokalnych pod reżyserią p. 
Lowczyńskiego, a kierownictwem 
muzycznęm p. Lebnera. 

— Teatr Nowości daja dziś nieod- 
wołąlnie po raz ostatni na popolu- 
dniowe przedstawienie po cenach’ 
zniżonych, cieszącą się nadzwyczaj- 
nem powodzeniem, pełną żywioło- 
wego humoru i radości życia a rów- 
nocześnie głębszego sentymentu, 
komedję Lengyel'a „Noc Antonii“ z 
mistrzowską  odtwórczynią partii 
tytułowej p. Leonia Barwińską. — 
Wieczorem powtórzona będzie cie- 
sząca się wyiątkowem powodze- 
niem, pełna serdecznego, Swoiskie- 
go humoru, lekka komedja Stanisła- 
wa Warskiego „Medalion Prababki* 

— (Ostatni gościnny występ zna- 
komitego tenora St. Gruszczyńskie- 
go w operze Bizeta „Carmen* we 
wtorek, w pierwszorzędnej repre- 
zentacji artystycznej. 

— Jutro w poniedziałek w Tea; 
trze Wielkim idzie po raz drugi 
wspaniały poemat dramatyczny 
„Kredowe Koło“ Klabunda — przy- 
ięty owacyjnie na sobotniej pre- 
mjerzę w Teatrze Nowości zaś naj 

ułubieńsza operetka sezonu Ma- 
rietta“. l 

— „Gdybym chciała“ („Si je vou- 
lais“) wylborna, subtelna i wysoce 
zajmująca komedja jednego z nar 
świetniejszych mistrzów współcze- 
snego komedjopisarstwa, Geraldy'e- 
go, będzie najbliższą premjerą Tea- 
tru Nowości pod kierownictwem 
reżyserskiem p. Kwiatkowskiego. 


„KURIER LWOWSKI“, poniedziałek, 1 lutego 1926. 


KRONIKA. 


CZAS ODNOWIĆ PRENUME- 
RATĘ NA LUTY 1926 R. 

Prenumerata „Kurjera Lwowskle- 
go”? wynosi miesięcznie: we Lwo- 
wie 4 zł. 50 gr., z dostawą we Lwo- 
wie i w całej Polsce 4 zł. 80 gr., za 
granicą 6 zł. 50 gr. Dla urzędników 
państwowych i nauczycieli 3 zł. 

Prosimy Szan. Prenumeratorów 
o najrychlejsze nadesłanie prenu- 
meraty przekazami pocztowewmi, ce- 
lem uregulowania nakładu i uniknię- 
cia przerwy w wysyłce „Kuriera 
Lwowskiego”. 


xk 

Wszelkie kwoty pod adresem Ad- 
ministracji „Kurjera Lwowskiego“ 
przesyłać należy przekazem peczto- 
wym, aż do podania nowego nume- 
ru P. K. 0. — Pieniądze przesyłane 
na dawny numer P, K. 0., nie hędą 
uznane. 
Mówią, że... 


s coraz trudniejsze są 
u nas stosunki wydawnicze, o czem zre- 
szią już dawno wszyscy wiemy. 


tymczasem niemal co tydzień ukazują się 
Jakieś zupełnie niepotrzcbne wydawnictwa, 
które stosami rozsyła się do redakcji, Nie 
mówiąc juź nic o pornografji, krzewiącej 
stę bujnie zwłaszcza w Warszawie, co ko- 
mu przyjdzie z broszurek o jakichś stowa- 
rzyszeniach, z ulotnych pisemek, z książe- 
czek z opisami jakiejś wycieczki, ze świst- 
ków o jakiejś tam gdzieś zbędnej zresztą 
akcji. Zamiast wydawać na to pieniądze 
lepiej prenumerować gazety, które wszędzie 
mają swoich korespondentów, lepiej zwra- 
cać się z tem do swych zaufanych czaso- 
pism. I tak Już tyle mamy grajomańskich 
płodów, które zawadzają w księgarniach 
i odstraszają tylko czytelników. Nie wy- 
rzucajmy nadarmo pieniędzy, których i tak 
nie mamy! Nie marnujmy drogiego pa- 
pieru, nie szafujmy groszem na opłaty 
pocztowe! Dość już tego drukowanego 
śmiecia ! rrr. 

— Prezes Iwowskiej Izby skarbo- 
wej dr. Weinfeld powróciłzgjo Lwo- 
wa i objął urzędowanie. 


— „Zygiryd”, potężny! dramat mu- 
zyczny Ryszarda Wagnera dany 
będzie w połowie bież. tygodnia z 
udziałem p. Marcelego Sowilskiego. 


— „Zamarłe oczy“, opera Euge- 
njusza d'Alberta. wystawiona bę- 
dzie w sobotę w Teatrze Wielkim 
na popołudniowe przedstawienie dla 
młodzieży szkolnej. Wcześniejsze 
Zamówienia na bilety przyjmuje Ko- 
mitet Rozrywkowy dla młodzieży, 
w budynku szkołnym im. Tańskiej 
przy ul. Jabłonowskich tamże 
przedsprzedaż biletów na to przed- 
stawienie we środę i czwartek od 
godz. 5 do 7 wieczorem. 


— Dzisiejsze niedzielne popołu- 
dniowe przedstawienie w leatrze 
Małym wypełni znowu sztuka Ka- 
terwy pt. „Urwis*, którą na ostat- 
niem popołudniowem przedstawie- 
miu ściągnęła tłumy publiczności. — 
Wieczorem arcywesoła angielska 
koimedja „Hau-Hau“, jedna z najlep- 
szych w bieżącym sezonie, jak to 
zresztą zgodnie podkręśliła cała 
prasa. Codziennie odbywają się 
próby pod kierunkiem reżyserskim 
Haliny: Bilińskiej-Czarnowskiej ze 
słonecznej komedji Nikorowicza p. t. 
„W gołębniku“, którą ujrzymy w 
przyszłym tygodniu. Teatr Mały 
do premjery tej przygotowuje się 
z niezwykłą starannością. 

— Zabawa kostjumowa w salach 
Stow. „Gwiazda” (ul. Franciszkań- 
ska 1. 7 odbędzie się w poniedziałek 
dnia 1 lutego br. na dochód funduszu 
inwalidów, wdów j sierót. Zaprosze- 
nia otrzymać można codziennie wie- 
czorem w kancelariji Stowanzysze- 
nią, 


— f Lutczyn Marjan, b. członek 
Wydziału i gracz I. drużyny L. K. S. 
Lechia zmari dnia 29 bm. Wydział | 
Klubu wzywa wszystkich członków 
do jaknajliczniejszego wzięcia udzią- 
łu w imogrzebie. który odbędzie się 
dnia 1 lutego (poniedziałek) o godz. 


3 popoł. z domu przy ul. Zofii l. 14. 


— Baczność Legjoniści, Wzywa 
się wszystkich Łegjonistów do 
wzięcia udziału w pogrzebie zmarłe- 
go kolegi Legionisty Śp. Mariana 
Lutczyna. Pogrzeb odbędzie się 1. II. 
z domu przy: ul. Zofii l. 14, o godz. 15. 
na najbiedniejszych. 


— Zemsta 
Przyznane emerytom dotychczas 


zwolniemią od komunalnego podatku 


od lokali zostają z dniem 1 lutego 
br. unieważnione. Natomiast przy- 
zranę zwolnięnia inwalidom, wdo- 
wom i sierotom tychże, pobierają- 
cym rentę inwalidzką oraz wetera- 
nom z 1863 r. i ich wdowom pozo- 
stają nadal w mocy. 

— Niedzielne popularne wykłady 
higjenicznę. W niedzielę 31 b. m. od- 
będzie się w sali Kinoteatrn „Mary- 
sieńke"* (plac Smolki) o godzinie 11 
przedpołudniem, wykład prof. dra 
Franciszka Gróera „O szkarlatynie'. 
Wykład ilustrują liczne przeźrocza 
kolorowame. 

— Chór Pocztowego Koła Mu- 
zycznaego, odśpiewa w niedzielę, dn. 
31 bm. w kościele św. Marji Magda- 
leny, o godzimie 16, szereg kolend. 
O ratowanie głodnych we 
Lwowie. Celem zastanowienia się 
nad sposobami przyjścia z pomocą 
ludności Lwowa, uginającej się pod 
ciężarem nędzy i niedostatku, a w 
szczególności celem obmyślenia 
sposobów ratowania głodnych, od- 
będzie się w środę, dnia 3 lutego, w 
ratuszu na I piętrze, w sali posie- 
dzeń Rady miejskiej o godzinie 6 
wieczór, konierencja obywatelska. 
ma którą zaprosił prezydent miasta 
przedstawicieli stowarzyszeń i 
zrzeszeń, jakoteż reprezentantów 
ster przemysłowych i handlowych. 
Stowarzyszenia Narodowe 
Dzielnicy IV.: Organizacja Narado- 
wia, Liga Katolicka św. Antoniego, 
T-wo Rozwój. Liga O. P. P. i Koło 
T. S. L. im. Wyspiańskiego, urzą- 
dzają we wtorek 2 lutego b. T. © go- 
dzinie 11.30 przed południem w sali 
gimn. szkoły im. św. Antomiego, ul. 
Gtowińskiego 6, „Uroczysty Pora- 
nek Staszicowski” z. udziałem JWP. 
Wandy Korytko-Łamnickiej, art. 
śpiewaczki,  T-wia  Śpiewackiego 
„Harfa“ i zespołu mandolinistów 
„Serenada“. iPrzemawiać będą: Dr. 
Niemczycki — zagajenie; prof. Bo- 
rzemski — Staszic jako obywatel- 
patriota; Mr. Gołąb — Staszic jako 
ekonomista. Wstęp 30 groszy. 

— „Bartel Turaser”, emocjom ia- 
cy dramat, osnuty na tle życia ro- 
botników, w 3 aktach, F. Langman- 
na, napisany oryginalnie, a wysta- 
wiany ongiś za dyrekcji Ś. p. T. Pa- 
wlikowskiego w Teatrze Wielkim. 
zostanie odegrany z okazji 56-tei 
rocznicy 1-go strajku drukarzy Iwo- 
wskich, w sali własnej „Ogniska”. 
ul. Piekarska 1. 18, w niedzielę, 31 
stycznia, o godzinie 7 wieczór. — 

— „Wielki mecz kostiumowo-ma- 
skowy”. Pod tym rytułem urządza 
Kółko zabawowe drukarzy lwow- 


skich zabawę karnawałową, w piç | 


knie udekorowanej sali własnej 
(Piekarska 18). w poniedzialek, 1 
lutego. o godzinie 9 wieczór. Pro- 
gram urozmaicony i bogaty w nie- 
spodzianki. Premjowanie najorygi- 
nalniejszej damskiej i naikomiczniej- 
szej męskiej maski. Muzyka salo- 
nowa z jazz-bandem. Wstęp od o- 
soby 3 zł. akademicy i wolskowi 
płacą 2 złote. 


zza m" || 


|Co się stało w mieście ? 


— Usiłowane samobójstwa na r. 
Komisarjącie P, P. Na Komisariat Y- 
P. P. sprowadził posterunkowy 
Wisz dziewczynę lekkich obycz 
jów Karolinę Breitwizer, za wywo 
łanie awantury na pl. Bernardyf" 
skim. W chwili, gdy ją miano odsta 
wić do aresztów policyjnych, zażyłe 
oma w celach samobójczych pæ 
stylkę sublimatu. Wezwane Pogo 
towie odwiozło ją do szpitala. 

— Aresztowano Mandziuka Józe 
fa i Hulę Jakimą, których przytrzy” 
mano na parkanie przy ul. Zama 
stynowskiej, w chwili, gdy usiłował 
dostać się do składu desek Jakóba 
Białopolskiego. Ze składu tego kre 
dziono systematycznie deski, drze” 
wo i węgiel, ogólnej wartości 500 zł: 

— Kradzieże i włamanią. Dnia 
bm. nieznany złodziej skradł futro Z 
wieszadła w jadalni na Politechnice» 
na szkodę słuchacza Tadeuszą Go” 
dzięby, zam. przy ul. Boczkowskie” 
go l. 16. 

— Obława policyjna na t. zw 
„zecerów”, Dnia 29 bm. o godz. 7 ra 
no urządziła lwowska Ekspozytua 
P. P. obławę na oszustów t. zw: 
„zęcerów'. Obława, którą prowa 
dził asp. Kafliński, skontrolowała 
szereg szynków, restauracji, placów 
targowych i ulic Przytrzymano © 
gólem 8 notowanych „zecerów” W 
tem czterech poszukiwanych. Praf. 
dwu znaleziono w czasie fewi 
metalowy zegarek, 2 łańcuszki i 4 
obrączki mosiężne, przeznaczone m 
sprzedaż. Sześciu „zęcerów” osa 
dzono w aresztach policyjnych, 

— Znaleziono w wozach M. K. É» 
Męskie rękawiczki, torbę z prowiatr 
tami. Książkę. Papier pakunkowj* 
Teczkę na akta. 

— Dotkliwa strata, Mehler Sohe 
ma, urzędnik pryw., zam. przy 
Piotra 1. 21, dnia 29 bm. podczas 
zakupywania biletu na gł. dwor 
pozostawił przez zapomnienie na 0 
kienku kasy swój pontfel, zawiera” 
jący, 1300 zł. Gdy po chwili zorieńm 
tował się i wrócił, portfelu już nie 
było. 

— Zabawa taneczna, która odbe 
dzię się we wtorek dnia 2 lutego W- 
o godz. 19.30 w sali Sokoła-Macie” 
rzy przy ul. Zimorowiczą na rze 
Budowy Domu Żołnierza we Lwo 
wie zapowiada się wspaniale. 

Pierwsza w tym sezonie Re 
duta Teatralna, urządzaną staranie 
Związku Artystów Scen Polski 
Gniazdo Lwów. zapowiada się nie” 
zwykle interesująco. Wyborny pr% 
gram w wykonaniu najlepszych 
zespołu teatrów miejskich i inuy% 
ulubieńców publiczności lwowskie: 


dają rękojmię, że nasza pi 
bliczność spędzi wieczór i no% 
na wesołej i nie drogi% 


rozrywce, bo bilety wstępu od 2 dO 
6 zł. włącznie. Pozostała jeszce 
niewielka ilość do nabycia w Tea 
trze Wielkim w dawnej kasie Te?” 
tru Małego wejście od ulicy Skart 


kowskiej 
P SEA 


Humor. 


W CUKIERNI. ł 
— No, panie Geszeftsglik, co sł” 
cnać dziś na mieście? mPa 
— Co ma być słychać? Lepiej © 
jutro. 
CAŁKIEM PROSTE. 
- - Łosiu, tak długo się fryzue3%*- 
już późno. Nie zdążysz do bi1.4- 
— Nie wie mama, że przębak% 
znów o redukcji, więc muszę I piet 


wyglądąć i bardziej dbać o siebć* 


ZNANA BD 


„KURJER LWOWSKI", poniedziałek, 1 lutego 1926. 


Kurjer ekonomiczny. 


Znowu _ likwidaci dzi 

i ja. Oddział 
Wowski Banku Handlowo . Prze- 
- *słowego w Łodzi zlikwidowany 
ostanie z dniem 1 lutego b. r. 


Cena ropy podniosła się wobec 
- Algi za granicę. Drobne trans- 
«a na ropę borysławską zawie- 
z, Są w cenie 15} — 156 dolarów 
"A W dieżącym tygodniu 
sp i dmanowa” zakupiła w firmie 
na za dużą partie ropy po- 
dm ~ Wagonów po cenie 175 do- 
N płatnych przy otrzymaniu to- 


w 


w OBROTY PRYWATNE. 

= "czoraj przez. dzień cały tenden- 
ka RADĄ Obrót tylko w dola- 
ach. Dolar ameryk. 7.28 do 7.30 Zł., 
401. kamad. 7.10 do 7.12 zł 


PODANIE GIEŁDY 
; OZOWEJ. 
zy gów obrót w tygodniu sprawo- 
„dwczym wynosił około 500 ton. 
sA wprowadzenia cła wy- 
e owego od pszenicy, nastąpiło 
— zbożowym znaczniejsze 
slarowanie, przy cenach naogół 
ZŁós - amyich. Z innych gatunków 
s OŚ interesowano się owsem, ku- 
api” i żytem (większa ilość to- 
E A W stosunku do notowań z 
ny edniego okresu wszystki ce- 
s UE, się na tym samym po- 


£ 


Druga serja 5 pre. 
pozyczki dolarowej. 


zanse wygrania są większe. 

SE. Lwów, 31. stycznia. 
-4 „niem 1 lutego r, b. Bank Poi- 
Osz jego oddziały, Pocztowa Kasa 
e Et i Bank Gospodarstwa 
wya wego rozpoczynają sprzedaż 
fiwa obligakch przez Skarb Pań- 
AŚ ac e ii oj- j 
Pożyczki Lola E, w p 
arunki emisji Serji II. są daleko 
T a od warunków, na 
ypuszczone były obligacje 

z A yty obDligacj 
i r 1924; oto zwiększcena została 
ch pramij, wylosowanych 


korz 


lesg roczny 
4cznej sumy 250.000 dol. ro- 
e (największa premja wynosi 
cej o dol.), a więc znacznie wię- 
eig to było ustalone dla Serji 1. 
cdi Szanse wygrania premji są 
z większe. Potęguje te szanse 
wi zd druga okoliczność — pe 
ae zena zostaje również ileść lc- 
A on z dotychczasowej liczby 4 
i A roku oraz ilość drobniej- 
3600 wygranych od 100 dol. do 
Premji” co roku wygrywa 428 
tung Vagi na tak korzystne wa- 
żę ;, , <MeSJI Spodziewać się należy, 
BA k w latach ubiegłych, w zțo- 
tele eniu własnej „korzyści obywa- 
za Rzeczy pospolitej pospieszą ma- 
do o do instytucyj, upoważnionych 
po edaty nowej emisji „dola- 
Serj] Lej calu nabycia lub wymiany 
Pamiętajmy, 


Czni, 
0 


zn że zapewniająć sobie 


„ACzne korzyści, można jednocześ- 


< Przysporzyć zasobów pieni 

n pienięż- 

Ich Skarbowi Rzeczypospolitej. 
—Qy—— 


z RE O mi 
Czytajcie 
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Z IZBY HANDLOWEJ POLSKI 
I. Z. S. S. R. 

Dnia 20 stycznia r. b. został za- 
twierdzony i zarejestrowany przez 
Ministerstwo Spraw Wewnętrznych 
Statut Izby Handlowej Polski i Z. S. 
S. R. Składanie deklaracii o zalilsze- 
nie w poczet członków Izby oraz 
wszelkie informacje, można otrzy- 
mywiać acdziennie od 11 do 2-ziej 
popołudniu w Dyrekcji Izby przy ul. 
Zgoda 7 w lokalu Bamku Przemyt 
słowców Polskich w Warszawie. 


Kurjer Radjowy 


PROGRAM RADJOKONCERTÓW 
na dziá, 


Berlin (515). Godz. 20.30. Konce:t 
berlińskiej orkiestry radjowej. 

Praga (368). Godz. 20.02. Wieczór 
zabawowy. 

Rzym (425). Godz. 20.40. Wyjątki 
z opery „Bał maskowy“ Verdiexo, 

Wiedeń (530). Godz. 20.00. Dziew. 
czę z przedmieścia, komedja Ne- 
stroya. 

Zurych (515). Godz. 20.15. Konca t 
skrzypcowy. 

Radioaparaty i części składowe 
najtaniej w firmie KINOFOT, Lwów 
3-g0 Maja 11a. 

PRZECIW CHAOSOWI. 
j Na czwartej „Konferencii Radjo- 
ionicznej”, odbytej ostatnio w War 
Szyngtonie, stwierdzono fakt prze- 
ładowania atmosfery falami radjo- 
wemi. Za dużo działa ich w różnych 
kierunkach i o różnem napięciu, — 
przeszkadzając sobie wzajemnie. — 
Powstal więc projekt ograniczenia 
ilości stacji nadawczych z jednocze- 
snem ich udoskonaleniem. W rzęczy 
Samej zaczyna być ich za dużo: na- 
przykład w Stanach Zjednoczonych, 
gdzie w bieżącym roku Projektuje 
się założenie nowych 200 Broadca- 
stingów! W Ameryce coprawda 
dziesięć miljonów osób posiada a- 
pParaty radjowe, ale na tę nawet i- 
lość stacje nadawcze są tam bezwaa 
runkawo zbyt liczne. Jeśli do tego 
dodać perturbacje. spowodowane 
przez istnienie kabli elektrycznych, 
telegrafów, telefonów i t. d, mic 
dziwnego, że w słuchawce słyszy 
się naraz piski, skrzypy i poryko- 
wania. Waszyngtońska Konferencja 
wskazała też potrzebę ustawowe- 
go międzynarodowego uregulowania 
rozmaitych kwestii, tyczących się 
„przemysłu elektrycznego”. Tylko 
międzynarodowa kvuoperacja nadaw- 
ców i słuchaczy może zapobiec © 
statecznemu ,chaosowi radjow emu. 


NOWA STACJA W BORDEAUX. 
W Bordeaux zaczęła funkcjono- 
wać nowa stacja naądawcza o fali 
410 m. 
FINLANDJA. 

W Helsingforsie otwarto p. n. „Rae 
djo - Bataljong” nową stację broad- 
casting'u, nastawioną na falę 318. 

SADZA Z DYMNIKÓW A RADJO. 

Birmingham, które wydziela ze 
swych licznych kominów  fabrycz- 
nych więcej dymu i sadzy węglowej 
niż jakiekolwiek inne miasto na 
Świecie (w ciągu trzech dni, osiadło 
na przestrzeni jednego kilometra 
kwadratowego 256 kilogramów sa- 
dzy!) nie sprzyja dobremu odbio- 
Towi produkcji radjofosicznych. An- 
teny, Zarówno stacji madawczych 
fak i odbiorczych, pokrywają się 
warstwą sadzy, że uniemożli wiony 
jest należyty odbiór. To też co pe- 
Wiem czas zmieniane są zanie- 
czyszczone anteny nowemi. 


KURJER SPORTOWY. 


ZAWODY NARCIARSKIE 
W SŁAWSKU. 

Urządzone przez Sekoję Narciar- 
ską Czarnych, trzydniowe, ogólno- 
polskie zawody narciarskie w Sław- 
sku, zapowiadają się wyjątkowo do- 
brze. Warunki śniegowe są zupałnie 
dobre, pokład śniegu dochodzi w 
dolinach do grubości ćwierć metra. 
W górach pokład znacznie obfitszy. 
Dzięki temu urządzający zawody Za- 
powiadają przeprowadzenie całego 
programu zawodów . 

W ostatniej chwili zgłosiły z za- 
miejscowych towarzystw narciar- 
skich swoich zawodników: Oddział 
Narciarski Sokoła w Zakopanem i 
Warszawskie Towarzystwo Narcia- 


rzy. Z  Zakopamego przyjeżdża 
tnzęch zawodników, których 
mazwisk jeszcze mie znamy, a z 


Warszawy p. Lardelli z pochodzemia 
Szwajcar 

Na zawody w Sławsku wyjeżdża 
nasz referent sportowy. 


HARRY LJUNGMANN W ZAKO- 
PANEM. 

Zakopane, (Tel. wł.) W Zakopa- 
nem otrzymano depeszę od słynne- 
go norweskiego skoczka, Harry'ego 
Liungmanna, w którym oznajmie, że 
przyjeżdża na zawędy do Zakopa- 
nego w dniu 2 lutego. 

Harry Liungrnamm, o którym pi- 
saliśmy już kilkakrotnie — jest je- 
dnym z najlepszych narciarzy ua 
świecie, którego specjalnością są 
skoki. W roku zeszłym uzyskał w 
Szwajcarii skok 62 mtr. i przez pe- 
wien czas był nieoficjalnym posia- 
daczem rekordu światowego. y 
SKANDAL NA ZAWODACH NAR- 

CIARSKICH W CZECHO- 
SŁOWACJI. 

W gawodach narciarskich o mis- 
trzowstwo Cechostowacii w Nowem 
Meste na Morawach, wzięło w bie- 
gu glównym na 50 km. udzia 19 Za- 
wodników z 25 zgłoszonych i chcą- 
cych startować. Na starcie nie żawili 
się Polacy i Niemcy Czescy z H. D. 
W. ponieważ poiniommowani myl- 
nie o miejscu zawodów pojechali do 
Unczowa, 

Wyniki biegu na 50 kim. były na- 
stępujące: 1) Nemecky Karel S. Cz. 
(Nowe Mesto) 4 godz. 41 min. 41 S.» 
2) Stamek (Swaz Czeski Now. M.) 
4 godz. 51 min. 19 sek. 3) Rabith 
(liemnice) 4 godz. 55 min. 24 sek., 
4) Fischer (Ilem.) 4 godz. 56 min. 28 
sek., 5) Goldstein (Hemn.) 

Wszystkię miejsca zajęli Czesi — 
rzecz jasna, gdyż Niemców z Dont- 
hem na czele, nie było na starcie. 
Jednak postepowanie Czechów wo- 
bec zawodników niemieckich i za- 
proszonych gości, jakimi byli za- 
wodmicy nasi — jest wprost skanda- 
liczne, Uważalibyśmy założenie pro- 
testu przeciw temu biegowi za m° 
pełnie wzasadnione. 

NARCIARZE CZESCY WE 
WŁOSZECH. 

Czescy narciarze, członkowie 
Svazaru Lyzu, Republiki Czecho- 
słowackiej, Koidowsky i Vondrak 
wzięli udział w zawodach między- 
narodowych urzadzanych przez wło 
ski związek marciarski w Cortina 
d'Ampezzo. W zawodach tych zwy- 
ciężył zmakomity włoski zawodnik 
Faure przed szwajcarem, Freiman- 
nem. Zawodnicy czescy zajęli 12 i 13 
miejsce w biegu.  Koldowskiemu 
wskutek skoku z upadkiem (35 mir) 
wymknęło się niemal pewne trzecie 
miejsce w zawodach złożonych. — 
Dwa inne osta!lmie skoki Kokłow- 
skiego wynosiły 28 i 33 metrów. 


Jak widzimy Czesi nie odnieśli zu- 
pełnie zamierzonych sekcesów. 


KANCELARJA PZPN-u OPIECZĘ- 
TOWANA. 

Wielkie plany i wysgBrowane am- 
bicie nie idą w parze z normalnym 
trybem życia. Zarząd PZPN-u (za- 
rząd krakowski!) grający wielkie 
stawiki światowej polityki i zama- 
chów stanu na FIFH po to tylko, by 
wygrać „va banque“ za utrzyma- 
niem zarządu PZPN-u w Krakowie, 
mię myślał o płaceniu podatku miej- 
skiego. To też, jako wielki plon ie- 
szcze „wyższej gry“, krakowski po- 
borca podatkowy, małożył sekwestr 
na urządzenie biurowe kancelariji 
PZPN-u i opieczętował biuro. Jak 
tak pójdzie dalej, to zostanie się tyl- 
ko mieśmiertelny... prezes. 

SUBWENCJE MAGiSTRATU 
WARSZAWSKIEGO. 

W kwietniu b. r. Magistrat Wart- 
szawy wyfpłaci organizacjom spor- 
towym subwancje, które ogólnie do- 


| chħoãzą do kwoty 45.000 złotych. 


Podziałem subwencji zajmie się 
Związek Związków Sportowych. 
Magistrat wymówił sobie jedynie, że 
część tych pieniędzy zostanie prze- 
znaczona ma zakupienie nagród i- 
mienia Magistratu Warszawskiego. 
ŁYŻWIARSTWO W FiNLANDJI 
I NORWEGII. 

Na zawodach we Finlandii w Hel- 
singforsie zwyciężył Rosjanin Melni- 
kow na 1.500 mtr. i 10.000 mtr., o- 
siągmięte czasy 2 min. 31.3 sek. i 18 
min. 54.4 sek., drugi był Ippolitow. 
500 mtr. — Melnikkow 46.3 sek., 5000 
mtr. Melnikow 9 min. 106 sek. 
W Oslo osiągnięto wyniki: 500 mtr. 
1) Larsen 45.5 sek, 2) Olsen 46.1 
sek., 1.500 mir.: 1) Ballangrund 2 
mim. 26.3 sek.. 2) Larsen 2 min, 27.3 
sek. 3) Moen. 5.000 mtr.: Ballan- 
grund 8 min. 42.9 sek. 10.000 mitir. 
Ballangrund 18 min. 01.1 
D WER. | 


MIEJSKI TEATR WIELKI 


Początek przedstawień c godz. 7-30 
Niedziela 31 stycznia 1926. 


TRUBADUR 


Opera w 4 aktach Józefa Verdi'ego 
OSOBY: 

Hrabia Luna . Franciszek Schiitz 
Leonora . 3 Franc. Platówna 
Manrico, trubadur . Gruszczyński 
Inez, powiern. Leonory F. Ostrowska 
Starszy cygan . M. Fedyczkowski 
Azucena, cyganka . H. Green-Skazowa 


Fernando . Jan Zopoth 
Ruiz, powiernik . Z. Szmidt 
Posłaniec 


* 
FP > 4 
Rycerze, żołnierze, cyganie, cyganki straż, 
Treść opery w programach. 
Kapelmistrz: Józef Lehrer. 
Reżyser: Tadeusz Łowczyński. 


mm zi 


TEATR NOWOSCI. 
Początek o godz. 7'30. 
Niedziela 31 stycznia 1926. 


MEDALJON PRABABKI 


lekka komedja w trzech aktach Stanisła- 
wa Warskiego. 
OSOBY: 
Ignacy Dowgirt, wła- 


ściciel dóbr - Dobrzański 
Nikodema, daleka kre- 

wna Dowgirta . Kwiatkiewiczowa 
Kazimierz _ Krzycki, 

siostrzeniec Dow- 

girta "Er" EO 
Alina jego żona . s Dębicka 

ada dzienni- 

3 j 84 . . Rasiński 
Janina Orwiczówna, 

artystka . > - Szczęsna 
Franciszek Bąkowski, 

karbowy . . - » Fertne 
Stasia, pokojowa . . Skrzydłow <a 
Stefan, sfużący — - Lewicki 


Bronia. , pokojowa 
Krzyckich . . . Zęlichowska 
Rzecz dzieje się współcześnie. Akt. 1. 
W mieszkaniu Krzyckich w Warszawie. 
Akt. I. i III. w domu Dowęgirta w Lubo- 
widzu, w okolicy Płocka. 
Reżyser: Juljan Dobrzański. 


10 


Wielki wybór 


KILIMÓW GLINIANSKICH 
Wyrobów KOSZYKARSKICH 


poleca najtaniej 


„KILIM GLINIAŃSKI" 


Levr Osww 753 É 
Halicka 5. — Filja: Kopernika 23. $ 


Zarea KLEALLIIKOWE es*VILEGIV4 ZA ** 
pod osobistem kierown. prof. Bogusława Butrymowicza 
Kraków, Studencka 14. 
przyjmują wpisy na drugie półr. roku szkolnego 1925|25. 
Kursa obejmują: 
1) Karsa maturyczne: gimnazjum klasyczne, humanistyczne, 
peok y nisiyczhe) matematyczno-przyrodnicze l-roczne 
i 2-letnie. 
#) Kurs niższej szkoły średniej w zakresie 4-ch klas. 
%) Kurs seminarjum nauczycielskiego l-roczny i 2-letni. 
4) Kurs szkoły handlowej jednoroczny i półroczny. 
5) Analogiczne Kursa pisemne wszystkich typów, zapomo- 
cą świeżo przez fachowych profesorów opracowanych 
w. wskazówek i programów nauki, połączone 
zostały z Kursami zbiorowemi w Krakowie i prowa- 
dzone są przez uczących na powyższych Kursach pro 
fesorów szkół średnich równolegle z normalnym to- 
kiem nauki tychże Kursów. 

Na kursach „WIEDZA“ udzielają nauki tylko naj- 
sybitniejsze siły fachowe gimnazjów krakowskich od 5 do 
-ciu godzin dziennie. 

$pis grona profesorów do przejrzenia w sekretarjecie. 

Wszelkie potrzebne podręczniki do dyspozycji ucz- 
ałów(enic). Dla wojskowych i inwalidów 25 procent opu- 
stu. Wszelkich informacji udziela się bezpłatnie. 1815 


INSERUJCIE 


W „kirjerze Lwowskim“ 


Ucz się, w nauce twa przyszłość. 


1) Chcesz uzyskać cenzus nauki z klasy 4, 6, 8 gimn. 
(potrzebny do awansu lub stabilizacji). 2) pragniesz po-h 
siąść ogólną wiedzę niezbędną w pracy i życiu íprosp.§ 
IH). 3) chcesz nauczyć się szybko języka angielskiego, Jap 
niemieckiego, lub francuskiego (prosp. Il.), wpisz się za-| $ 
raz na: „Powszechne Kursa Korespondoncyjne Matura“, Kra-|ę 


ków, ul Karmelicka 35. Uczą P. P. Profesorowie Szkół 
średnich i Docenci Uniw. — Próbne lekcje na 8 dni, po 
nadesłaniu zł. 3, (w znaczkach) Wpisy na Il. semestr do 
1. lutego br. Informacje i prospekta bezpłatnie. Na od- 
powiedź znaczki. 1121 


/ POWODU a Te T i 


GRAMOFONY 
IMASZYNY ;GyArkcK16 


„KURIER LWOWSKI”, 


poniedziałek, 1 lutego 1926 


"'000%36003201000%50G0060:0650EUC05000Q 


GENY FABRYCZNE 


JEDNO I DWU- 
STRONNE odzł 


WŁASNY WYRÓB 


KOŁDR 
MATERACE i wtosieie od. 85 


PODUSZKI pierzane od 1750. GOTOWE 
PRZEŚCIERADŁA pod kołdry od 11750. — 
4 na posłanie od 650. — 
Gotowe poszewki od 4—. KOCE — KAPY © 
FIRANKI — DYWANY itp. sprzedaje najtaniej 


ELILE] 
eg 


3874370% 


| KITZELETCEETYTETETTYTWEM 


S. ARNOLD, Lwów, Kazimierzowska 13. 
Wielki wybór płyt, gramof. po cenach fabr. 


1136 


Zawriadamiam 
WP. członków N. U. Z. Y.i prywatnych, że prowadzę 
pracownię obuwia na własną rękę w nowym lokalu, 
przy ul. Wałowej 23. Wykonanie szybkie i sta- 


mne po cowna Józef Hryczuk. 


umiarkowanych. 


Marja Ludwika RZEPECKA 


Lwów, Halicka 20, Ill. p. 


artystyczna wytwórnia kwiatów poleca się 
uj na KARNAWAŁ. 


729 


Geny ogłoszeń : 
sprzedaż 8 gr. Matrymonialne 12 gr. 


Nakładem Nowej Spółki Wydawniczej. 


Za wiersz milimetrowy: Zwyczajny za tekstem 12 gr, 
i w rubryce „Repertuar* 40 gr. 


FABRYKA POŚCIELI ? 


PIETRUSZEWSKI-MLEKO - 
Lwów, KORALNICKA 6 Telef. 37—72. $ 


DLA ZAKŁADÓW. — SZPITALIit p. — CENY 
OFERTOWE NiSKIE. 1069 


m 


o 
NADITOOVIOPIOTOPOONIAQHGRRICLCATOHA - 


Labor. C hem. Formac. 
BADZSTEJA DĘSTRAOY ÙY 


1154 
Aby szybko rozpowszechnić przedsiębiorstwe mię- 
dzy Czytelnikami niniejszego pisma, postanowiliśmy 
rozdać 8.600 portretów darmo! Przyślijcie nam foto- 
grafję (starą lub nową, pojedynczą, podwójną lub 
grupę) z Waszym dokładnym adresem na odwrot- 
nej stronie fotografji a otrzymacie wkrótce powię- 
kszony ze zdumiewającem podobieństwem, prawie 


naturalnej wielkości portret zupełnie darmo. 
(Rozmiar powiększenia 35X45). Skorzystajcie jak- 
najprędzej z naszej propozycji, gdyż obecnieprze- 
widzieliśmy tviko 8.000 portretów. Jako wzajemną 
usługę, gdy będziecie z portretów zadowoleni, prosimy 
polegać naszą firmę wśród znajomych i krewnych. — 
Fotografję otrzymacie z powrotem nieusz odzoną. 
Za przesyłkę. opakowanie i inne wydatki prosimy 
przysłać zł, 3:— lub za zaliczeniem zł. 375. Przyj 
grupach należy twarz do powiększenia oznaczyć . 
Przedst, Artystyczne „REKORD“, Łódź 2, Piotrkowska 37. 


HALLO 
ZUPEŁNA WYSPRZEDAŻ 


Żarówek mili OSRAM 


sztuka 1-20 sztuka 


K. POMPACH 


Jagiellońska 11. w podwórzu. 


HALLO 25-31 


© 
G|ÓWITKA MĘSKA, ciemna|S] JENOGRAFII 


27:50 35, 


©|nie Braci Lubelskich, ul. Ru- 


e Kopernika 26, parter, oficyny, 
© |Skleniarski. 1152 


DETT posady słu- 


e|sklepu. Zgłoszenie do adm. 
m|Kurj. Lw. pod „Służący“. 
a 1113 


JCAFLARZ wykonuje wszel-|kjem lutego „Warszawianki 


Reklama ło potega! 


Nauka | wychowanie. 
wyuczł 
wszystkich listownie 
bezpłatnie, celem propagau* 
Instytut Stenograficzny, Ant 
niego Wojnara, Warszaw 
Kruczą 26 11% 


Kupno i sprzedaż. 


(selskin-piżmak) do na- 
bycia okazyjnie w magazy- 


towskiego, naprzeciw Kate- 
dry 1138 


ORTEPIAN „Wirth schii- 
ler-Bósendorfer" krzyżo- 
wy, stan i wygląd bardzo 
dobry, sprzedam okazyjnie. 


~ 


A ATEMATYKI. geom. wy: 
t kreślnej, oraz jęz. fra 
cuskiego i niemieckiego uch 
naucz. gimnazjalni. Batoregć 
34. IV. p od3—5 MŚ 


POSZUKUJĘ korepetytorá 
do kl. V. gimn. Łaska 
we zgloszenie z podanie 
warunków. Schiller, Now? 
Grobla, (koło Jarosławia 


A 


Posady i praca. 


l  żącego do biura lub do 


ke M a. |. ll SE 
OWY kurs kroju i szycii 
N rozpoczyna z począć 


Różne 


kie roboty w zakresiejWyuczam solidnie za nauk 


kaflarskiem po cenach kon-|pac l. Bł 26, L P+. 
kurencyjnych, Rycerska 21. =: w Sw P 141 
NSM RE="— az ama 

AG W LO 


W ZAKŁADZIE kosmetycznym i fryzjerskim Borta THA 
(Plac Trybunaiski 1. mezanin), usuwa się zapomocą najnow 
szych aparatów zmarszczki i nieczystości twarzy, czerwó” 
ności nosa i rąk. Tamże wykonuje się artystyczna fryzuj 
według paryskich żurnali, farbowanie włosów oryginali i 
farbą Henne, strzyżenie włosów, roboty perukarskić 
i manicure. 10% 


a 


= 


Pracownia tapicerska 


Si. Onyszkiewicza Piekarska 14. 


i TEL. 35-14. 
| Poleca meble klubowe kryte skórą. 
| 
i 


Roboty zlecone wykonywa Starannie po cena 


umiarkowanych. 
A 


; fo 
Dr. J. Ardel bassen 


Wszech nauk 


lekarskich 
Kołłątaja 5. od 12-1 i 3-5. 11 
m. MO. ||| A MO aa a Å .-MUg 


Poszukujemy przedstawiciela 
na województwo stanisła- 
wowskie i tarnopolskie 


do odwiedzania klijenteli branży kolonjalnej 
celem sprzedaży znanej kawy figowej i karls- 

badskich korzennych przypraw kawowych. 
Oferty z referencjami, możl. w jęz. niemieckim, 
przyjmuje : 1089 


Otto E. WEBER, G. m. b. H. Gdańsk. | 


Na zebrania to- 


warzyskie tanio do wy najęci 
duża, piękna SALA. 


Wiadomość Lindego 5. 11 
pr 


Zapisujcie się 


do Ligi Obrony Powietrznej 
Państwa. 


O aaa 


1e AT a y’ a a BIERAWA | 


Nadesłane i nekrologja 30 


Po kronice, komunikaty 36 gr. Dzial 


ekonomiczny 40 gr. Drobne ogłoszenia za każdy aż 6 gr. 
Poszukujący pracy 2 gr. Na kolumnie tekstowej paski i inseraty po 36 gr. Ogłoszenie zagraniczne o 50"/, droże 


Przed kronik 


N ierwszej kolumnie 50 gr. 
a pierwszej gr Kupi 


gr. 


Odpowiedzialny redaktor : Tadeusz Stroński. 


Z drukarni Polskiej we Lwowie, Chorążczyzna 17, Tel.29-19. pod zarz. Z Kiełbusiewicza. 


